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Wychodzi w dni powszednie 
o godzinie 3 po południu z datą dnia 
następnego, 


NUMER KOSZTUJE 


we Lwowie a [CE 

nawriowincyj . „, . o 6 ” 
Numera 2 poprzednich dwi po 10 ct 

Wszelkie „Doniesienia prywatne“ 


jakoto o zaręczynach. ślubach. weselach, 
nabożeństwach żałobnych. pogrzebach, 
wszelkie nekrologi. opisy uczł ! zabaw 
Jrywatnych, wszelkie reklamy dla ba- 
łów, odczytów i koncertów. wszelkie 


*Pisy skladek, doniesienia o zgubach lub 
© znalezionych przedmiotach 1 t. d. i t.d 
po d0 centów od wiersza. 
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Czas odnowić prenumeratę. Wynosi | niom i skargom Kościoła okazały niezaprzecze- 


ona na nrowincyi ; 
Miesięcznie 1 złr 10 ct. 


Kwartalnie 3 „ 30 , 
Półrocznie 6 „ 60 , 
Rocznie 13 20 


kd 
Za zmianę adresu dopłaca się 20 
centów. 
Administracya oddaje po zniżonej cenie po- 
zostałe egzemplarze trzytomowej powieści 


„WIARUSY,* 


mianowicie, o ile zapas starczy, oddaje egzemplarz 
za 150 złr. z przesyłką pocztową, a za 1 złr. bez 
ltzegyłki. Zamawiać można razem z prenumeratą 
Przeglądu. 


Arcybiskup! i Biskupi austryaccy 
wiernym swoich dyecezyi pokój nezdrowienie 


I błogosławieństwo w Jezusie Chrystusie Panu 
naszym. 


Bada państwa po sześcioletniej działalno- 
ści została rozwiązaną, stoimy wobso nowych 
wyborów, które odbędą się za kilka tygodni. 
Narody Austryi mają znewu oddać swe głosy, 
aby wyznaczyć mężów, którym powierzą za- 
atępstwo swoje w ważnem zebraniu, mejącem 
wespół z innymi czynnikami rozstrzygać o lo- 
sach państwa. 

adohodzące wybory nabierają szoze- 
gólnego znaczenia przez to, że po raz 
pierwszy do urny powołane będą te warstwy 
lędności, które dotychczas konstytucyjnie od 
głosowania były wykluczone. Wysoka doniosłośó 
wyborów nakłada na nas, waszych pasterzy, 
obowiązek sumienia, ponownie podnieść głos 
aroypasterski, aby was o waszych obawiąz- 
ach wyborczych pouczyć i do ich spełnienia 
zagrzać. 

Rada pat stwa jest ustawową reprezentacyą 
ładów. Z nią Korona prdzieliła władzą prawo- 
dawczą. Bez jej ushwały nie bywa ustanowio 
nem żadne prawo w państwie obowiązujące 

ez jej przyzwolenia rząd nie może nakładać 
nowych danin, czynić nowych wydatków. Də- 
bro całej ludności, roztropny i rczumny postęp 
Prawodawstwa, usunięcie głęboko odozutych 
liewłaściwości, pokojowy rozwój religijnego, 
narodowego i społecznego życia ludów... to 
Wszystko zawisło od usposobienia i eitanow'sza 
ady państwa. Już to wskazuje dostatecznie, 
Jak ważnem jest, aby wyborcy swój obowiązek 
spełnili i dobrze wybrali. Każdy sumienny wy- 
Orca musi dobrzs pamiętać © potrzebach lu- 
dności, o niedogodnościach, które ona znosi, o 
niebezpieczeństwach jej grożących: zatem wy- 
lerać mężów posiadających zarówno wolę, jak 
zdolność popierania dobra ludności wa wszyst- 
ich kierunkach. 

Już te względy patryotyczne dostatecznie 
Usprawiedliwiłyby, że wasi arocypasterze z do- 
radczą pomocą przychodzą do was przy wyko- 
nywaniu tego prawa obywatelskiego. Jest 
Wszakże jeszcze inny powód, który na nas 
wprost nakłada obowiązek odezwania się do 
WAS z wyjaśnieniem waszej powinności wy- 
borczej, 

Wpływ przedstawicieli ludności w Radzie 
Państwa rozsiąga się nietylko na zakres życia 
Państwowego i obywatelskiego, lecz także reli- 
©iinego, kościelnego. Albowiem istniejąca kon- 
stytącyą przyznaje naradom i uchwałom Rady 
Państwa prawo regulowania oałego obszernego 
sakresq wychowania i wykształcenia, a nawet 
stosyuków między Kośsiołem a państwem i po- 
wj U zewnętrznych stosunków Kościoła. Mo 

9% zaś pasterzom Kościoła być obojętnem, czy 
to sprawy traktowane są ze znejomością rzeczy 

w duchu kościelnym, czy też z uprzedzeniem, 
z ekceważeniem, albo — co gorzej — wrogo? 
Czyż nie doświadczyliśmy już, że w dawniej- 
SBych czasach popełniano tu fatalne błędy, któ- 
re R RPStWA dają się boleśnie ucznwaó nie- 
p i? ościołowi, lecz i państwowemu porząd- 
zowa Największej przeto doniosłości rzeczą 
Jest, w. Czyje ręce porucracie rak pełny wagi 
urząd, jakim jest mandat do Rady państwa, od 
którego sprawowania zależą w znasznej części 
wasze najświętsze interesy, Niepodobna nam 
Przeto usunąć się Od obowiązku skierowania do 
was kilku słów przestrogi, abyście wasze prawo 
wyborcze tak wykonywali, żeby t^ wyszło na 
korzyść i błogosławieństwo wszystkim waszym 
s mk Tt 

Przy sposobności ostatniego ogólnego zebra- 
nia katolików austryackich jut objawiliśmy pu- 
blicznie, jakie zapatrywania powinny kierowaó 
działalnością katolików w ciałach reprezanta- 
©yjnych państwa, królestw 1 krajów. Nie będrie 
zbytecznem te punkta zapatrywania Taz jeszcze 
Przypomnieć. - pat 

odstąwą szczęścia narodów jest religia, 

iastuuem zaś życia religijnego jest Kościół 
nim złożył Boski Zbawiciel skarby Swej 
nauki i Swej łaski, aby pośredniczył w udzie. 
laniu ich narodom kuli ziemskiej ku ich zba- 
wieniu. To wzniosłe zadanie otrzymał zarem 
Kościół nie od jakowejś ziemskiej potęgi. 1e02 
od swego Założycjęją, naszego Pana i Zbawi- 
ciela Jezusa Chrystusa, Nie może przeto dać 
go sobie odjąć ani ukrócić, musi obstawać przy 
żądaniu oałkowitej wolności w spełnianiu tego 
zadania. Otóż wasi arcypasterze juź kilkakrotnie 
podnosili skargi, że Kościół w Anstryi tej wol- 
ności nie zażywa, że owszem prawodawstwo 
państwowe „głęboko wkracza w zakres przyna- 
leżny Kościołowi, że swobodne rozwinięcie sił 
w Kościsie dzisiających doznaje wielorakich 
przeszkód, % działalność Kościołą i sług jego 
ulegaó musi Uciskowi i gniotącej kurateli, Chę- 
tnie przyznsjemy wprawdzie, ŻE w ostatnie 
latach niejedna zaszła zmiana na lspsze; rząd 
1 ciała parlameniarne usprawiedliwionym żąda: 


wolności Kurśsiołe, zachowały swoją dawną 
moc. Jakże łatwo mogą na nowo obułzić się 
stare namiętności stronniezs, aby przez nie- 
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Ceny ogłoszeń: Zwyczajna ogiozzeanła 
na czwartaj stronicy 

Wiersz pehtowy albo 

« „bDrobnych ogłosreniach'* 
elvwo tłustym petter po 
tUustym garmondem po . 

Koresnondencye prywatne za 
tlu-lym petitem po 


Nadesłane na trzeciej stroniey: 
Oplorzenia wiersz petitowy albo jego miejsce 30 ct. 
F.ckiumy 26 at. | Nekrologia 20 ct. 
Oekwezenia do Przeglądu przyjmuje „BIURO 
DZIENNIKÓW“ nl. Karola Ludwika |. 8. 

Ogloszenia nad przeglądem politycznym 30 ot. 
Gd wiersza 


n miejsce 
za każde 


każda słowo 


' Zachód  , 


| Wschód słońca g. 7 m. 42 
JEJ 


Długość dnia go mö 


47 Przybyło dnia od wczoraj 2 m. 


świa'ło i powietrze, potrzebne do szczęśliwego | ża na walki społeczae ozasów teraźniejszych lecz wiarę swą wyznają i stwisrdzają jawnie i 
nie większą niż dawniej życzliwośś Wsz kże |r'zwoju ieh mł i calemu państwu zapawn ó bla-  jedyn»m lekarstwem rą zewnęt zne Środki przy- | życiem i usty. Jeżeli Bóg nie zbuduje domu, 
ulgi, które wskutek tego nastąpiły. są bądź co | gosławieństwo pokoju. Dliat:go milosh » tame- | musow». 
bądź podrzędnego rodzaju, a prawa, uwłaczające | go narodu wisna być zespolone se «prawiedii- 


wcścią względem szczepów inuych, z nisza- 
chwisnem pre «iązmuiam do monarchii, x nis- 
cdmiensą mileścią 1 wiernością dla naszego do- 


przyjazne wykonys ania owych praw dawne | stojnego Mcnarchy, który sale szzzągo:e, cały 


węzły ciaśniej zaciągnąć i jeszcze nowe Ko- 
ściołowi nałożyć ? Ź 

nie: csy mężowie, którzy sami nie wierzą w 
prawdy Religii św, którzy sami nie szanują 
najświętszyeh i nejczsigodniejszyck jej urzą- 
dzeń, czy tacy mętowie zastępowaliby wasze 
religijne interesa w Radzie pań3 wa tak, jak 
tego 3obie życzyć i oczekiwać powinniście ? 
Jeżelibyscie na to pytanie musieli przeczaco 
odpowiedzieć , to takich ludzi nie wybieruicia. 
Nie wybierajcie przeto nikogo, ktoby religię 
choia? wyprzeć i wykluczyć z życia publiozne- 
go i z urządzeń państwowych, ktoby Kośoicł 
chciał uczynić sługą państwa, ale wybierajcie 
mążów, którzy w sercu swojem Gzują, 00 Za 
znaczenie ma Kościoł dla czływioka, takich, 
którzy przekonani są o tem, 00 za wysoką 
doniosłeść mają w życiu ludzkism dobrodziej- 
stwa Kościcł»,—takich, których życie zgodne jest 
z tem przekonaniem. 

Jeżeli pielęgnowanie religi nie jest wogóle 
dostatecznie zabezpieczonena, to w szczególno 
si szwankuje na jednem polu, na pola szkoły. 
Ustawodawstwo szkelne i jego wykonywanie, 
jak się od samego prozątku uksz'ultowało, by- 
najmniej nie daje rękojmi i pewności religijne 
go wychowania waszych dzieci, nie daje zaró- 
wno w szkole ludowej, jak w szkołach średnich 
i wyższych. Najsskodliwszem iest przytem, że 
według tych ustaw naska przedmiotów świe- 
okich nauce religii wprost moż: się aprzesi- 
wiać i zatem może burzyć to, co naukę roligii 
zbudowała. Jest to fatalnym niedostatkiem na- 
szego obecnego urząjzania szkolnego, że reli- 
gia nie stanowi podstawy, na której rozwi ała- 
by się oda wyshowaweza czynność szkoły Sa- 
ma nauka religii której ndsielają wasi .lusupa- 
ster, i to Zmledwie w niewielu godzinach, nia 
może tym niedostatkom zaradz é. Musimy wigo 
i dzś wcłaić do was to samo, co wypowiedzie- 
liśmy już w roku 1890: „Teraźniejsza szkoła 
ladowa nie przedstawia pownośi, ża wasze 
dzieci po katolsoka będą wyckowywane i wazo- 
na; jej nauka i jej wyvnowanie nie nosi oe- 
shy wiszy kascliokiej i życia kaeiiokiogu, Nia 
którzy z was usiłują wprawdzie zeprawisć to 
złe przez katolickie s'owarzyszenia szkolne i 
katolickie szkoły prywatne, okawając przez to, 
że uznają braki szkół publicznych. Ale penie- 
sione na to oficry stosunkowo szczapłym tylko 
kołom przenoszą pożytek ; takie środki pomo- 
enicze, od biedy zastosowywane, wystarczyć 
nie magą. W ogólności zmzszeni jesteśsie po 
wiersaó wasza drieci ssekołom publicznym, po- 
mimo iż jesieście przeświadczeni, %e One roz- 
poczętego przez was dzieła ohrześcijańsko ka- 
toliekiego wychowania nie będą dalej rozwijać, 
jak tego macie prawo oczekiwać i wymagać. 

W rzeczywistości więc obecne urządzenia 
szkolne zadają gwałt samieniom waszym. I nie 
można tu zastawiać sią tem, że nanka religii 
wykładaną bywa regolernie w sskołach ludo- 
wych. oraz we większej części sskół średnich, 
albowiem nie wystsroza to, że plan szkolny 
poświęca tę trcehę, niestety zbyt mało godzin 
wykładowi religii. Cała neuka, całe wychowa- 
nie dzieci katoliokich powinny opierać się na 
silnej podctuwie wiary katoliekiej, duch Ko- 
ścioła musi je przenikać, Wy, rodzice kato: 
licoy, nie możecie nigdy odstąpić od tego żą- 


cel swych dążeń upatruje jedynia w pokojo* 


adajcie sobie tedy pyta-| wym rozwoju swych ludów, Natomiast, jeżeli 


miłosć wlasnego narodu przeradza się w rams- 
lubstwo, jeżeli stawia się żądwnia, naruszające 
prawa innych, równia uprawnionych narodów, 
jeżeli się wygłasza zasady, których przeprowa- 
dzenie zugraża “iub szk:di jedności i mocy 
państwa, oraz wierności dla dostojnej dynasty: 
— wtedy tak gorąco upragniony pokój nie mo- 
że wśród ludów Austryi ani być przywróco: 
nym, ani się utrzymać, wtedy Rada ;aństwa 
bądzie i nsdal dawać światu opłakane widowi- 
sko namiętnysk sporów narodowych. Wasi bi- 
skupi p'ageą bardzo gorąco, aby ta waika nie- 
szozęsna nareszcie ucichłe, albowiem w burzach 
namiętności narodowyvh cierpieć musi także 
debro religii i wykonywanie «enót chrześcijan 
skich, miłosć dla Kościała i ezsżó należna 
wszelkiej powadze. 

Wyborcy, zaiste uprawa w waszych jest 
rękach. Wybierajcie mężów sprawiedliwych i 
rozwsżnyok ; mężów, htórzy dumagają się 
praw, hez naruszania praw oudsych, którzy mi- 
łują całość, bez uszczerbku dla ozęści ; którzy 
żądając części wlasnej, nie szkodzą całości; 
którzy w działanin ki:roją się tą mądrą zuda- 
dą, że w monarchii naszej zagadnienia naro- 
dowe rozwiązać można nio przewagą więksso- 
ści, lecz poęgą sprawiedliwości i miłości 
chrześcijańskiej. Wybierajcie więc mężów wier- 
nie katolickiah, gdyż ten tylko, kto żyje i 
myśli w duchu Kościoła katolickiego, przejmie 
cdsń naukę owej mądrości i sprawiedliwości. 
kiórą Kośsiół głosił od początku i ten tylko 
mimo różnie narodowych, zdoła w najważniej- 
szych sprawach jedności pororumieó się ze 
współobywatelami inoych szzzepów. Nio może- 
my z dostatecznym naciskiem i dość ozęsto 
mówió wam: podwójnym węzłem, który jedno- 
czy ludy Austryi, jest miłość ku naszemu Do- 
mowi panującema i przywiąwanie do Kościoła 
katolickiego. Grazie wieje Duch Boży, tam ró: 
nice narodowe stapiają sią we wspólnej miłości 
sero. Wybierajoie wię* mężów po katclicku 
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mu narodowi, jak niemniej jedności i potędza 
monarchii. 

Leoz tekis i xe względów społecznych po- 
trzeba nam mężów głęboxiej mądrości i poko: 
jowo usposebionych, gdyż i na tem polu także 
wre walka i grożą ciężkie niebszpieczeństwa. 
Niemasz może ani jedutgo stanu, ani zawodu, 
w którymiby nie panowało, ozęstokroó s umy- 
sla podniecane, niezadowolenie z istniejących 
stesunków ekonomieasysh. Są tacy, 0O 3&0- 
strzają sprzeczności, pamująse już między int»- 
ressmi poazozególnych zawodów; istniejąca bra- 
ki przesadza się, Żądania stąwiane państwn O 
wapóładsiał w pracy około poprawy ekonomi- 
cznej podnosi się tek, žo stają się niemożliwe 
do spełsi'nia. Ponieważ j=dnak państwo, jako 
powołane dv obromy i popierania praw i inte: 
rasów wszystkich, nie może spełnić ży- 
czeń. stawianych przez każdą jednostkę, prze. 
to msoty sią liczba niezadowolonych, a tak 
wzmaga się liczba tych żywiołów, które zakłó 
cają pokój i uniemażebniają zdrowy rorwój na- 
ezych stosanków ekonomicznych. Coraz bar- 
dziej rovkłada się spełecznyśó ludzka, coraz 
bardziej zapominają składowa wtrstwy spole- 


deni», jeżeli nie cheesia zaniedbaćó najwaźniej- | oreństwa, że tworzą jedną redzinę Bcżą; áo 


szego obowiązku 


względem waszych dziaci. |jak řadem poszczególny 


ozłonek nie stanswi 


Żądanie to podnosić bądziemy ciągle i nienstan- | całago c'als, leem tylko połączenie wszystkich 
nie my, wasi pasterze, którz7 kiedyś wraz | członków razem, tsk samo żądna warstwa sama 
z wami p zed sądem Boga zdać będziamy mu- | w sobie nie stanowi całej ludzkiej nprłaczncści, 


sieli rachunek ze zbawienia dusa waszych. Bo 
dą aam wprawdzie zarzucać n esłusznie, że sta- 
wiamy to żądania z ren żądzy władzy, że 
dążymy do tyranii Kościoła nad szkołą, co 
więcej, nawet do ujarzmienia stanu nauoczyciel- 
skiego: nie, my nie do tego dążymy; jeden 
cel tylko stoi nam przed oczami: zbawianie 
dusz waszych dsieci, i dlatego żądamy dla was 
szkół katolickich i nauczycieli katolickich. 

nOd was zaloży, ażeby to sią stalo“. Tak 
wołalismy już raz do was. Jekeli dotychazas 
tego nie ożrzymaliśmy, cd pewnej części winy 
wolni nie jesteście, wy mężowie i wyborcy ka- 
tolicay. Nieraz przy wyborze waszych posłów 
nie baczyliście na to, aby wybrać do Rady 
państwa meżów, skłońnych „do popierania wa- 
nzych żąd»ń. Ojocwie katolicy, Gzyk choieli- 
byście obernie ponawiać ten błąd? Czyż chca- 
cie jeszcze jedno pokolenie poświęc'6 na ofiarę 
chybionym i przewrotnym urządzeniom stkol 
nym? Nie, daiekiem niech to od was będzie! 
Wybierajcie tedy meżów, prześwisdazonych 
wraz z wami, że na polu szkolniotwa winna 
nastąpić zmiana jeżeli cała na”za droga Ojszy: 
zoa nie ma popaść w niewiarę i obojętność 
W rzeczach religii. pa 

Aby ludy neszej monerchii rozwijały się 
pożytecznie i szczęśliwie, potrzebuiemy pokoju 
narodowego i spałecznego. Każdy szozep ma 
naturalne i historyczne prawo pielęgnować i 
rozwijać swoje życia narodowe. Żadnemu je- 
dnek nie godzi się iċ w swych żądaniach tak 
daleko, ady z nim i obok niego żyjąca narodo- 
wość doznawałą uszczerbku w swych vrawach 
i aby całość monarobi w swysh wielkich i 
ogólnych sprawach ponosiła pregez to szkodę. 
Naprzeciw prawa, przysługającego pojedyn- 
czemu sŁczepowi, stoi obowiąz e utrzyma- 
nia jedności i Potęgi monarchii, pod której 
opiekuńcze skrzydła Opatrzność oddała wszyst- 
kie ludy Austryi. Albowiem tylko silna, we- 
wnętrznie moona i zewnętrznie potękna moner- 
chia może poszczególnym szczepom zapewaió 


A 
s >" nama sda a ak |. SĄ 


leox tylko połączsnie wszystiieh stanów; zapo- 
minai, $6 każdy stan, jakiekolwiek jest jzgo 
zsjęcie, powinien słażyć całemu ludzkiemu spo- 
łoczeństwu i przyczyniać się do dobra ogółu. 
Dletego tem ważniejszem i konieczniejszem jost 
wybieranie mężów, których serca żywo odczu- 
wają biedy i potrzeby gpoiedynezych stanów, 
ale którsy równosześnie nie spuszczają z aka 
sprawy ogólu; mężów, którzy przspaści iwtnie- 
jącego rozdziała społecznego nie powiąksza- 
JĄ, Szarząc nienfność 1 mniszadowolsnie, ale 
raczej tych, którzy miłością i sprawiedliwo- 
ścią starają się te przepaści wyrównać, badając 
sian rzzosy bez uprzedzeń, którzy przez laga- 
dzenie sprzeczności interesów i dążeń pragną 
pracować dla dobra egóła. 

Tak, jak dążyć należy do godzenia inte- 
resów, a mianowicie, jak ochrony potrzebują 
rzemiosła, rolnictwo i mały prze- 
mysł, tak samo należy załagodzić i usunąć 
przedewszystkiem sprzeczność, która powstała 
w ostrtnich czasach Między warstwami 
posiadającemi «a hieposiadającym 
stanam robotniczym, sprzeczność, któ- 
ra zacztczyła mię przez niepomyślne warunki 
gospodarcze, oraz przez podburzającą działalność 
tywioiów, podżegających do wywrotu. Srod- 
k1e%, który do tego celu prowadzi, jest rozam- 
ne, wysównywające sprzeszności ustawodaw- 
stwo. Wsrawdsie istniej: już od wielu lat nie- 
jedna błoga w skutkach społeczno-polityczna 
ustawa, wiele jsdnax pozostaje jeszcze do zdzia- 
łanie ; czekają nas wielkie zadania i przedsta- 
wiciela wasi w Radsie państwa winni gorliwą 
prasą wsęólnie z innymi przysgieszać ich roz- 
wiązanie. Winniście tedy zwrócić przy wybo- 
rach uwagę na mężów wiedzą i doświadoze- 
niem do tego działania uzdolnionych i skłon- 
nych do sisrania się, «by dalszy rozwój dobre 
go prawodawstwa scoyalnego dostarczył obrony 
słabym przed mocnymi i uczejwej prucy przed 
nierzetalnem współaawodnictwem ; nie powin- 
niście za wybieraó takich, którzy może sądzą, 
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Nedra i ubóstwo, na kóre codzeń «s 
smutkism pairzeó musimy, eą wynikiem grza- 
«hu i wsdliwego p'rządku sp łecznego. Skut- 
ków grzechu nie uda nem sę nigdy usunąć 

Dlatego, pók' tudzie żyć będą na zumi, 
nądza i ubóstwo będą tu mieć »awsze swoją 
siadzibę. Zbawiciel mówi to wyażnie: „Alba: 
wiem xŁwsze ūbogia micie xe sobą“. (Mat. 26 
11), a słowami tami występuje przeciw złu- 
daym obistnicom tych, którzy zapowiadeją, że 
są w stanie usunąć ze Świata wszelką nędzs, 
wszelkie ubóstwo, a uczynić wszystkich ludzi 
szczęśliwymi i bogatymi. Nie, podobnie, jak 
nie mozna znieśó nierówności pomiędzy lndź 
mi, tek samo nie możzą nsznąć różnic w wa: 
runirach zewnętrznych i póki ietnieje świat, 
istnieó także musi nędza i ubóstwo, troska i 
choroba. 

Atoli ubodzy, którzy szukają pracy i oble- 
ba, a nie znajdują ich; ci, którzy łskną, a nie 
znajdują nikogo, ktoby ich nakarmił, ci, k'órzy 
marzną, 6 nie otrzymują odrieży; ci, którzy 
umierzją, ponieważ nikt im pomocy nie nis- 
sie — tany ubodzy nie powinni istn.e5 w spo- 
łaczeństwie, urządzonem w myśl zasad chrze: 
ścijańskich. Albowi*m, chosiań nędza i ubó- 
stwo, jako skutki grzechu pierworsdnego istnieć 
muwą po wszystkie czasy, to jednak niedo- 
statki te zwiększają się nieznośnie wskutek 
braków w naszym dzisiejszym us:roju społe- 
cznym 

U:unięcie tych braków należy də zadań 
lndekiej społeczności, do zadań państwa, gminy, 
a nawet każdego ezłowieka, ponozonego w szko- 
le Jezusa Ohrystusa o tem, jax wielkie miłe: 
sierdzise On nam okazał, jak surowo nam przy- 
krzał miłosierdzie wykcnywać Prawodawstwo 
psństwowe, opieka gmin nai ubogimi, dobro- 
wolna, als ująta w karby dobroczyaność chrze: 
Sellańzka, muszą razem współdziałać, aby stwo- 
rzyć taki ustrój społeczny, który nie pozosta- 
wia bez pomocy żadnego ubóstwa i żadnej 
nędswy. 

Aezkolwiek jesteśmy niestety jeszeze da" 
lecy od tego upragnionego ce'u, to jednak zdo- 
lamy go owiągugć z pewnością, skoro manki, 
przykład i łaska naszego Zbawiciela przenikną 
głębiej i ogrzeją goręcej serca ludzkie, skoro 
gminy w swem działaniu społecznem przejmą 
zis dka mi?oścj į miłosierdzia, skoro pań- 
stwo dążyć będzie ciągle i wytrwale do mi 
drego rozwoja prawodawstwa społecznego w 
dusha ehrześcijańskim  Rozumny człowiek po- 
wita radośnie te prstępy, nawet będzie się ieh 
domagał, choóby miały nałożyć ofiary na klasy 
posiadające. Zaden chrześcijanin, Żaden mąż 
katolicki nie może natomiast poohwalaś środ- 
ków, zalecanych w celu usunięcia niedomegań 
»połecznych pas tych ludzi, którzy podają się za 
wyłącznych i właściwych zastępców ludu pra- 
cującego. Ludzie oi dążą do poprawy stosunków 
stanu robotniczego przez zupełny przewrót na” 
szych urządzeń społecznych, przez zniesienie 
wszelkiej własności, przez upaństwowienie mie- 
mi, kapitału i środków pracy. Wszystkim obie- 
cują równe używanie przy równej pracy, w 
rzeczywistcści jednak zgotowaliby oni przez 
nieznośne ujarzmienie i przez niegodny przy- 
mus tylko swa własne panowanie. Dokładają 
wazelkich starań, aby zniszczyć Kośoiół i chrze- 
koijaństwo, które stawiają najsilniejszy opór ich 
zgubnym planom i dlatego mowy i pisma ich 
przepełaione są niepokamowanemi napaściami 
na Kościół i jego sługi, pełne są szyderstw, 
urągań z uajozejgodniejszych urządzeń naszej 
świętej religii Mężowie ci praguą wiarę w 
Bega i w jego Opatrzność, pełną nadziei ufność 
w wieczną przyszłość, przywiązanie do Ko- 
śsiołą i zaufanie do duszpasterzy, wszystko to 
wyrwać z serca robotnika, który miestety zbyt 
często ped wpływem nędzy do takich pokus 
się nakłania i oddaje się na usługi tak zgu- 
bnych oalów. 

Robotnicy katoliccy! po raz pierwszy 
wzywają was do urny wyborczej, abyście gło- 
sami waszymi wysłali do Rady państwa wa- 
szych mężów zaufania! O głosy wasze ubiegać 
wię będą zewsząd, a zwłaszoza oi ludzie, któ- 
rzy chcieliby rzekomo wyłącznie waszych bro- 
nió interesów. Będą wobec was rzucać podej- 
rzenie i oszczerstwa na Kościół i jego sługi, 
będą was kusić bezmiernie i nie wykonaluymi 
obietnicami, i będą wam mówió, że zbliża się 
czas wybawienia z pod jarzma nędzy, że przy- 
szły dla was dni szczęśliwe, jeżeli tylko odda- 
cie wasze glosy mężom, którzy twierdzą, że są 
jedynymi zastępcami robotników. 

Strzeżcie się takich fiłszywych prorozów ! 
Nie mogą oni spsłnić danych wam obiotnie, 
ale zdołają za to jeszcze pogorszyć wasze po- 
łożenie. Nie! ufajcie raczej tym, którzy pou- 
czają, was i wasze dzieci o wierze Kościoła, 
kiórey byli dotychczas waszymi doświadozo- 
nymi przywódzoami i waszymi doradzeami W 
każdej tradnej ohwili, tym, którsy mają gorą: 
oe serce dla waszego moralnego i doczesnego 
dobra. Oni niech was pauczą o ostateczuych 
celach tych uwodzicieli, a nie słachajcie ludzi, 
którzy was łudzą, że wam zbudują raj na gru- 
zach oltarza i tronu. Wybierajcie więc mę- 
żów, którzy mają współoznoie dla nędzy i 
ubóstwa ludu, którzy na drodze prawej 
wszelakiemi środkami »słusznymi usilowaó bę- 
dą zapobiegać brakom, które was uciskają ; 
mężów, którzy słowem i crynem wyznają pra- 
starą a wiecznie prawdziwą naukę, że bez 
Boga nie mą szczęścia, bez wieczności nadziei, 
bəz wiary chrześcijańskiej his ma prawdziwej 
miłości. 

Przestrogę tę zWTacumy atoli jeszcze raz 
do wszystkich wyborców, do jakiegokoiwiek 
naeleżelioy stanu. Wybierajcie mężów katolic: 
kich, którzy SĄ katowkami nietylko z imienia, 


próżno pracowali, którzy ga budują; psalm 
126 I.) Bez Boga nie ma żadnej silnej powa- 
gi; aczkolwiek państwo wiele przewagą swa 
wymusić m ża, to jednak tylko wtedy potrefi 
ono spałnić swe zadanie, » jeżeli ludność szano- 
wać będzie porządek boski, ksóry jest źródłera 
wszelkiej władzy na ziemi. Cały usteój pań- 
stwowy powinien być tą myślą ożywiony, te 
państwo powołanem jast tylko do tago. aby 
środtami ludzkimi porządsk Bsży ne ziemi 
wytwarzać i utrzymywać  Jatsli państwo od- 
stępuje od tego źródle swej władzy. natenczas 
kopie ono grób pod samym s bą i dopemaga 
zgabnej pracy tych, którzy pregaą zniszczyć 
porządek Boski i państwowy. W obec tych 
potężnych, niechrześsijańskich prądów, więcej 
może niż kiedykolwiak potrzebe zatem mężów, 
którzy Bogu oddają co jasż Boskiego, '% cesa- 
rzowi co cesarikicgo. Takich tady mężów wy- 
bierajcia, a przez to umocnicie powsg” pan- 
stwa, ochronicie błogosławioną działalnośó Ko- 
ścioła i utorujecie drogę do zgody i społeczne: 
go pokoju. 

Jeżeli jednak przyszłe wybory mają spał- 
nió nasze życzenia i nadzieje, to bądźsie jedni, 
wy katoliccy wyborcy. 

Rozdwojsnie międyy wami było dotych- 
czas wielokrotnie przyczyną waszej słabośni. 
Jeżsli katolicy w Austryi mie chcą zrzec się 
wszelkiego wpływu na pubiiczne sprawy mo- 
narchii, jeżeli nie chcą poświęcić najwaźniej- 
szych interesów, to nie powinno tak się dziać 
na przyszłość! Macie wspólny sztandar, wokoło 
którego przy tych wyborach powinniście się 
skupić: waszą świętą wiarę katolicką. Nuża 
więc mężowie katoliccy, nischbyśmy was uj- 
rzeli zszeregowanych pod tym znakiem i w tym 
znaku zwyciężających ! r 
Ważną te sprawę oddajemy wszęchmocnej 
opiece Boskiej, poruczamy ją potężnemu orę- 
downiotwu Najśw. Panny Maryi i przeto roz- 
porządzamy, aby w jednę z najbliższych nie: 
dziel przed dniem wyborów . . « « « « . 
we wszystkich kościołach parafialnych naszych 
dyecezyj Najśw. Sskrament ku rublisznej sdo- 
racyi wystawiony i modły o dobre dla Kościo= 
ła i całej ojszyzny korzysine wybory odprawio* 
ne były! 

Na znak zaś naszej sroypestsrskiej mito- 
ési wznosimy wspólnie ręce i błegosławimy was 
w Imię Ojca i Syns, i Dacha św, Amen. 

Dan W Sigczują róka Ebawionim J597 
Franciszek » Pauli, kardynał Schór vorn, 
książę arcybiskup praski, Antoni Jozef, 
kardynał Gruscha, książę xrcybiskap wie- 
deński, Jerzy kardynał Kopp, książą bi- 
skup wrosławski, Sylwester kardynał Sem- 
bratowioz, arcybiskap lwowski rit. gr. 
Jan Ewang. kardynał Haller, książę arcy- 
biskup Salzburski, Falgenty Oarew aroy- 
biskup, biskup Lesiny, Szweryn Moraw- 
ski, arcybiskup lwowski rit. lat, Izaak 
Mikołaj Issaakowicz arcybiskup lwowski 
rit. arm., Aloizy Maciej Zora, ksiątę arcy- 
biskup Goryoyi, @rzegorz Raičswió, aroy- 
biskap Zadaru, Toodor Kohn, książę ar- 
oybiskup cłomunieoki, Łukssz Solecki, bi- 
skup przemyski rit. lęt, Ignacy Łobos, 
biskup ternowski, Emanuel Jan Schóbel, 
biskup litomierzycki, Fraaci'sek Salezy 
Bauer, biskup berneński, Szyraon Aichner, 
książę biskup brexeń:k:, Jakób  Missia, 
książę biskup lublański, Jan Chzszeiciel 
Flapp, biskup z Paranzo-Pola, Marcin Jó- 
zef Riha, biskup budsiejowicki, Jan Pu- 
zyna, książę biskup krakowski, Eugeniusz 
Kerol Valassi, książę biskap trydencki, 
Józef Kahn, książę biskup z Gurk, Fran- 
ciszek Marya Doppelbaner, biskup Lincki, 
Michał Napotnik książę biskup lawancki, 
Filip Nakić, biszup ze Spalato - Macarsca, 
Jalian Kuiłowski, biskup stanisiawowski 
rit. gr, Józef Grzegorz Martelić, biskup 
Raguzy, Edward Jan Nep. Brynych, bi- 
skup królogrodzki (Kóniggratz), Lsopold 
Schuster, książę biskup z Seckau. Jan 
Chrzciciel Róssler, biskup z St. Pólten, 
Andrzej Marya Sterk, biskup z Tryestu, 
Capo d'Istria, Mateusz Zannoni, b isku p s6- 
benicki, Franciszek Ucellini, biskup ko- 
tarski, Konstanty Czachowicz, biskup no- 
minat przemyski rit. gr, Franciszek Vo- 
lariċ, wikaryusz kapitulny z Veglii. 


Kampania antipolska, 
Piszą nam z Wiednia, 26 stycznia : 
Komentarz do znanego ozytslaikom usię- 
pu z odezwy wyborosej tak wanego s'ronni- 
otwa sosyalno-polityounego ogłasza w ostatnim 
numerze tygodnik tutejszy Zeit. To ultrarady- 
kalne pisemko od 2 lat każdy uumor zapełnia 
jadowitemi uapaściami na Poiazów wogóle, tū- 
dzież na wybitniejszych naszych posłów. o- 
statum numerze Zeit dowodzi, że wspólnem hs- 
siem w przyczłych wyborach powinna być wal- 
ka przeciwko Polakom! Wprawdzie zamiast 
Polaków Zeit używa najczęściej wyrażenia 
szlachta polska“, ale dosyć rozważyć, że jako 
główną zbrodnię tej szlachty wymienia jej „dą- 
śności do przywrócenia Polski*, aby doskonale 
zrozumieć, śe w suiachcie polskiej nienawidzi i 
zwaloza przedewazystkiem naszą, Opartą NA 
podstawach hisiorycznych świadomość narodo- 
wą. Ubezwładnić w parlamencie świadomą 
swych praw narodowych, pomną swe] przeszło- 
ści i dbałą o przyszłość reprezentację naszą, 
zwalczać ją zespolonemi silami radykalizmu 
kosmopolitycznego, a rozsadxió ile możności 
w Głalicyi kandydatami rozstroju i anarchii, — 
oto eel, który komentarz programu „sosyalno= 
politycznego” najwyraźniej wygłasza. Równo- 
oześnie y- warszaw:xiGh korespondenoyach ber- 
lińskiego Tagblattu czytamy, że szowialstyczne 
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koła rosyjskie zapowiadają żądanie Rosyi, aby j przez obu tych posłów, odparł komisarz rządo-: produktów zagranicznych — niech nam waty- | 


rząd austryacki stłumił rolonizm w Galicyi, 
którą wystawiają jako giówne ognisko ruchu 


antirosyjskiego, gdy, jak wiadomo, Galicya|ryi gmin wiejskich powiatu stryjskiego. Prze- ;ndawania sią do firm obookrajowysh i poczy* | niemieckiem w Brudach. Jak wiadomo stało sią «o nowo wprowadzone mua 
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PRZEGLĄD z dnia 28 Stycznia 1897. 
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Wydział krajowy postanowił na dzisiejszej ozesy w budynkach szkolnych zalegał 


wy hr. Łoś. Następnie przystąpiono do sea będzie niewiadomość, że u nas tego wszyst- aesyi sejmowej wnieść projekt ustawy, w myśl któ: | do anachronizmów. 


Xacyi wyboru Karol» hr. Dzieduszyckiego z ku-; 


kiego d-stanie. — Oduczmy się niepotrzebnego rej ma być język polski wykładowym w gimnazynm 


A jak korzystnie wi wają na uczniów ich 
arki szkolne, to każdy 


zwłaszcza wcbec obecnych ngodowych dysku- | ciw weryfikacyi tego wyboru przemawiał p.:tajmy sobie za ujmę przyznawanie się przed | wskutek wnies enia petycyi rady gminnej miasta | przyzna, kto się temu xzbliska przypatrzy, 


syi w Warszawie i Petersburgu, zachowuje aig 
przykładsie, wsirzemiężliwie i trzeźwo. Jałeli 
nadto uwzględnimy nową skrajnie antipolską 
epokę w Pzrusiech, po krótkim epirodzi» po- 
myśiniejszym w latach 1891—1893, natenczas 
bez przesady zaznaczyć można, że chwila obe- 
ona jast szozagćlnie ważaą i krytyczną dla na- 
rodu naszego. W Prusiech otwarta walka aładz 
państwowych i stronnictw konserwatywnych 
przeciwko narodowości polskiej; w Austryi 
nagłe uruchomienie przeciwko nam calego cbo- 
zu radykalnego m licznemi jago dziwacznemi 
afiliacysmi; w Rosyi zupełna nieyewneść, ory 
przewagę csiągnie kierunek ugodowy, czy re- 
presyjny? Oto w takiej chwili u nas zabie- 
raja się równosześnie Sieińscy do rozbicia owej 
jag WE, Koła polskiego, której zawdzią: 
omamy wszystkie nasza maerodowe zdobycze i 
która także na przysełość stanowi jedyną po- 
wng i trwałą ich taros} | 

Oozywiście wysuwanie ciągle na pierwszy 
pian sziachty polskiej, obliczone na pewne u- 
przedzenie w starysh prowincyach Austiyi, nie 
może w niczem cddsiełać na naszych wybor- 
ców, Tutejsze gawędki o „feodslizmia* szlech- 
ty polskiej u nas mogą wywołać tylko wsso- 
łość, bo germańsko-romańsk: system feodalizmu 
nie sakorzenił się nigdy w Polsze. w rzeko- 
my „Polak“, a niewątpliwy radykalista, który 
w równie radykainym jak Zeit, dziannika tu- 
tsjszym Wiener Journal ogłosił szareg artyku- 
łów pod tytułem „Aus der Provina Badeni“ 
(może włańciwszym byłby tytuł: „Z teki Le- 
wakowskiego*) pomiędzy róknemi klamstwa- 
mi lub wymyasłarni, podniósł tę niewątpliwą 
prawdę, ża w Polssa bardzo łatwo ludzie in- 
nych warstw wohodzą do szeregów szlachty. 
Konstytacya 3 maja tę łatwość podniosła do 
systemu. Właśnie to tworzy w Polsce szcze- 
gólną zaletą ustroja społecznego i nie powinno 
dostarczyć oboym pretekstu do napsśsi na pol- 
ską szlachtę, lecz przeciwnie podnieść jej do- 
datnie znęczenie. Także w Anglii wocyalny i 
polityczny wpływ szlachty opiera ię na tem, 
śe tam tak często zdolni i zasłnżeni mężowie 
se stanu mieszczańskiego wchodzą do szeregu 
szlachty, nawat najwyższej, a ra odwróć młod- 
Bi synowie starej szlachty, nawet lordów, po? 
święcają sią zawodowi wojskowemu, duchowne 
mu, handlowemu i t. d. W ten sposób stara 
szlachta ciągle odświeża się talentami nowemi, 
w średnich zaś warstwach szerzy się ogłada 
towarzyska, której owi młodzi synowie salach: 
ty nabyli w majętnym domu Jak w Anglii, 
tak i u nas nie moie |rzet? byó mowy o ka- 
stowości. Nikomu z nas na mysl nie przyj- 
dzie, aby w dsisiejszych czasach powszechnego | 
obowiązku służby wojskowej i... powszechne- 
go głosowania (choć tylko w kuryi 5-tej) sama 
starą szlachta, choćby stosunkowo najliczniej- 
szą, mogła wystarczać na podłoże pablioznego 
życia narodu, 8 sam przykład publieznej 
karyory Ziemiałkowskiego, Smolki i Zyblikie- 
wiozą dostatecznie swiadczy , że u nas wy”. 
łączność szlachecka o wisle mniej zagradza lu- 
dziom adclnym drogę do najwyższych dosto- 
jeństw, aniżeli... w starych prowinoyach An- 
stryi. To tek i obecnie żadną miarą nie ohodzi 
o szlachtą, o obroną przywilejów lab wyłącz- 
nego wyływu sulachty, lanz o ntrzymania soli- 
darności narodowsj w obeo okeyoh. Nikt prze- 
cież u nas od kandydata nie wymaga wyzna- 
nia wiary szlacheckiej, ale wsnyscy łądać od 
nich musimy uroczystsgo przyrzeczenia docho- 
wania solidarności Koła bez zastrzeżeń W tych 
szerokich ramach zmieszczą się wszelkie przeko» 
nania polityczne, bo też z natury rzeczy 
reprezentacya narodowa (a taką zawsze było 
Koło polskie), nie może mieć tej wyłączności, 
Go pasek stronniotwo polityczna lub 
socyalne. AT | 

Na prawdę przeciwnikom naszym nie cho- 
dzi ani o szlachtę, ani się obawiają odbudowa- | 
nia Polski, lecz głównym powodem teraźniej: į 
szych objawów niechęci do Polaków jest oal- 
kiem prozaiczna kwestya — chleba w naj- 
szerszam znaczeniu wyrazu. Koło polskie od r. 
1873 zaniechało rewindykacyi szerszej antono- 
mii sformułowanej w rozolucyi sejmowej roku 
1868, ale natomiast najskuteczniej pracowsło 
nad podniesieniem krajn z upadku ekonomi- 
cznego, w które go pogrążyły dawns rządy, a 
raczej dawny nierząd. Odtąd państwo nie bu- 
dowało już kolei żelaznych, koszar, gmachów 
publicznych itd. wyłącznie w Czechach, Dolrej 
Austryi itd, nie poświęcało c milionów 
wyłącznie na regulacyę Dunaju, Wełtawy itd., 
nie opiekowało się wyłącznie agronomicznemi | 
sprawami bogatych prowinoy] zsohodnich, lecz 
przynajmniej po części starało się także popra- 
wić dawne błędy względem ekonomicznego sta- 
nu Galicyi. Ztąd owe obnrzenie staro-austry- 
ackiej biurokracyi i nowoczesnej demokracyi, 
które zgodnie uważają Galicyę jako cytrynę, 
z której wszystko wycisnąć należy. 

To, co wozora) znowu tutejszy demokrata į 
antysemicki Steiner wygłosił w sejmie doino- 
rakuskim, śe „minister skarbu jest głuchy za 
wszystkie życzenia wiedeńczyków (!), ale zaw- 
sze ma pieniądze na potrzeby Galicyi", — tal 
powtarsająca się od kilku lat w tych kołach 
insynuacya wyjaśnia własciwy powód nienawi- 
śsi do nas. Najpospolitsza zazdrość, cheiweśń i 
sknerstwo ozłowieka o najoiaśniejszych poję- 
ciach, to są owe prawdziwe motywa demokta- 
tycznego prądu przeciwko Polakom, osłaniające 
się szuranemi frazacami o przewadze Polaków 
w Austryi, o feodaliźmie szlachty i t. d. O tera 
niechaj u nas nie zarominają najrzarsze war: 
stwy: gdyby się ten radykalny prąd antipolski 
wzmógi 1 gdyby w przyszłej izbie nia było 
potążnego, solidarnego Kola polskiego, któreby 
skutecznie stać moglo na Streży naszych nie 
tylko politycznych, ale tazże ekonomicznych 
interesów, nstenozas nie tyiku pierwsze, lecz 
zwłaszcza drugie doxnałyby grcźnego nszczerb: 
ku. A w tem polski i rusiński wioscianin jest | 
bezpośrednio więcej iuteresowany, nóż majętny 
właściciel dóbr, który Ostatscznie przetrwałby 
łatwiej, niś najszersze warstwy, nową, smatną 
epokę mystematycznago wyzyskiwania Galicyi 
przez zawsze skorych do tago pionierów za- 
chodnich prowinoyi ! 


S EJ ML 


Lwów 27 stycznia. 


Na wozorajszeri posiedzeniu uchwalono 
uznać wybór hr. Korytowskiego za ważny. 
Oprócz p. Ostapczuka, sprzeciwiai się weryfika- 
oyi tego wyboru także p. Zajączkowski i opo- 
wiądał o wrzekomych nadużyciach, jakie się j 


działy przy tym wyborze. Zarzuty podniesione nie nasion i innych do ogrodu potrzsbnych z koroną. 


Okuniewski, a podniesione przezań zarzuty zbi-. 
jal komisarz rządowy hr. Łoś. Głosowania nie' 
przeprowadzono, gdyż w sali okazał się brak 
kompletu. Następne posiedzenie jutro o 10 ra- 
no. Na porządku dziennym znajduje się asf 
dzy innemi sprawami takż» wybór komisyi dla į 
reformy wyborczej. i 

i 


W obronie naszych ogrodników. | 


Z pod Rohatyna 16 stycznia. 
Daleko jeszcze wiosua, a juž zasypują nau 
obos firmy ogrodnicze anonsami, zachwal: jący” 


użyśniające i dxiałające cudownie na rozrost 
roślin. Nie bez myśli sprytnej i głębokiej wy- 
przedzają tym sposobem naszych ogrodników i 
stają wobec publiczności z rękami pałnemi obie- 
tnie, które niejednego amatora skaszą i do spro- 
wadzenia nasion przynaglą. Znam po wiejskich 
dworach wiele pań, dobrych Polek, i serdecznie 
czujących, a zapisujących od Mautnera z Pesztu. 
lub od innych za kilkanaście i kilkadziesiąt 
reńskich takie rzeczy, jukie z największą ła- 
twością i w iepszym gatunku w kraju własnym 
dostaóby mogły. Do nich głównie zwracam się: 
i proszę, by nie wspomagały bogatych Węgrów, 
niespokojnych a zabiegliwych Czechów, nie. í 
przyjaznych nam Prusaków itp. Że ogrody har- | 
dlowe, u nss już licznie powstałe i poneha ej 
z dnism każdym, starać sią icnszą o nabycie 

rzadkich a drogich nowości i z% zagranicy je 

sprowadzają, to naturalne i konisozne; mnoż 

one u siebie wowości i puszezają je w handel. 

Ale żeby publiczność nasza, dwory nasze — 

x pominięciem swoich krajowych firm — odj 
oboych sprowadzały nasiona i rośliny, róże i 

krzewy ozdobne, flanoe truskawkowe, szparagi, ; 
szczapy.. to i nie powinno się i nie uchodzi 

wobec coraz ruchliwszych własnych | zgraj 

biorstw, których pełno, a wcale niepoślednie zaj- 

raujących miejsce. Nietylko dobre i rozliczne 

prodzkują one nasiona, róże, flance, szczepy itd., j 
ale dostarozyć ich umieją w wyborowych i naj-| 
nowszych gatunkach. Katalogi świadczą e tam, 

a wyniki z doświadczenia zaczsrpnięte przez wie- 

lu z nas, stwierdzają rzetelną wartośó tych! 
handlowych ogrodów, zaopatrzonych wa wszy- | 
stko, ozego potrzebować u siebie w kraju mo- 
żemmy. Szkoda pieniędzy ra granicę wysyłać; 
jesteśmy sami w potrzebie i każda sumka ma 
swoje znaczenie. Z drobnych straumyków składa 
się wspaniała rzeka, rozweselająca nasz wzrok 
i teroe; z drobnych usiłowań, ciągle powtarza- 
nych, z dążeń wytrwałych i niezpuszozających i 
celu z oka wytwarza się siła ta, która kraj ja-! 


i kis wenosi na szczyty i utrwala jego dobrobyt | śoiół ? 


i jego rczwój. 

Dia czego mamy zapiersó wię własnego 
przemysłu, roeumu i umiejątności przed oboy- 
mi? A zaparciem i nieuznaniem jest czerpanie 
u nich tego, co u nas się znajduje. Przecież | 
kto powiada w demu środki do zaspokojenia | 
swoioh potrzeb bez zaabodów daremnych, nies, 
wybiera się daleko po zakupnotakowy sh. Lakos- 
ważenie i niedowierzanie tylko może nas przy- 
naglaó do pogardzania własnem: siłami. I tak 
też tłumaczą obee firmy nasza zwracanie się 
nienattnna i uparte do ninh — tak tot sagra- 


udolności, ca o wiele gorsze i donioślejcze ma 
znaczan'e. Po sobie bowiam sądząc, oemiąs i 
przeceniając swoje produkty i przedmioty pusz- 
ozone w handal wyrabiająa szerokie, trwałe 
uznania dla wielu, obce fizmy śmieją się z nas, | 
zagranica szydsi, jesteśmy na każdem polu nie-| 
udolni i głapi—bo inaczej nie są w stanie pojąć | 
naszego upartego odbiegania od własnych źró- i 
deł i zwracania sią ku innym dalszym, a czę- 
sto i nieznanym. J 

Zaś, że bywają nierzetelne i byle jakie te! 
produkty obce, mam przykład na mączce mant- j 
nerowakimi zalaconej cennikami, Blumendita- | 
ger narwansj. Ta mączka kusząco ohwalona, 
rysauki roślin przedetawinjących rzekomy wy- | 
gląd po jej użycie, jakoby nad wyraz bujnie i 
roaresłych i kwitnscych, znagliły mnie do ża-; 
pisania i spróbowania Blumendiugera: Otóż | 
doświadczenie najzkrupulatniej przeprowadzone: 
okazało, że obsypane mąozką nżyśniającą | 
wazonowe rośliny, zupełnie najmniejszej nie 
uległy zmianie, gdy tymozasem podłewane je-| 
dhocześnie inne rośliny prostym kroweńcem ; 
rozcieńczonym wodą, wydały liście i pącz- 
ki tak piękne, jak tylko życ yó sobie mo-; 
żna było. | 

Inny znów przykład na sprowadsonem sa. ' 
sieniu „habrów* wykasał, że choć na peczie z: 
nasieniem wymalowano kilka kolorów habrów i 
w rszmaitysh odmianach, nasienie wydało sarae 
niebieskie, najawyklejsze bławatv. Jednakte na; 
wystawie wa Lwowie w rokr 1894-:ym widzie-: 
liśmy i podziwialiśmy cały klomb tych pięk- 
nych babrów, jako nowość niezwykłą, w naj-, 
r zmaitazych barwach, pochodzących z zakładu , 
cgrcdniczego Klimewicza. Jakież rozczarowanie ; 
scotkało tedy zwolenniczką mautnerowskiej fir- | 
my, bo owo nasienie sprowadzone było od, 
niego. i 
Oby więcej takich rozazarowań |... i 
Nasze ogrodniotwo stanąło ju% na stopiai 
rozwcja, które zashęcić każdego lubownika ij 
lubowniczkę powinna do udawania się po me- 
opatrzenie swych potrzeb choćby najwybred - | 
niejszych u firm tutejszych. Nie możamy do- 
znać zawodu, raz dla tego, że firmy same dbają 
o swą reputacyę, a po drugie dla tego, że np.! 
szozepy i krzewy, róża, drzewka sprowadzone, 
z mniejszego oddalenia i do klimatu przrwykłe, 
w świeższym, co ważne, dochodrą nat stanie | 
łatwiaj się przyjmują. i 

Niezrównanie piękne egzemplarze i no-; 
wcści wszelakie znajdują się wszędsie po na- | 
szych ogrodach. W Radłowicach dostajemy 
pierwszej jakości pelargonie, gladiolasy w oud- ; 
nych barwach. Szparagowa sadzonki, wszelkie 
krzewy, rośling Oranżearyjne jakotaż nasiona 
warzywne i kwiatowe u Klimowicza, u Woleń- 
skiego i Raczyńskiego. — Cudne krzewy z Ni- 
Żyńca są znane. — A Krakowa wygokonienne ; 
róże pierwszej piękności sprowadzone, okazują | 
się egzemplarzami silnie rozrosłymi, wyprowa- | 
dzonyrmi doskonsle. — Bulwiastych ogromnych 
begonii, tak pelnych jak pustych, doztaniemy 


wszędzie. — Nowośsi pierwszorzędnych w tru- 
gskawkach, nkgrestowych krzaksch, malinach, 
mamy dobór w Galicyi. — Jednem słowem | 


rozwój w naszem ogrodnictwie zrobił tak ol: ; 
brzymi krok naprzód w ostatnich latach, że ` 
dorównał zagranicy i naszej potrzebia odpowia- | 
da w zupełności. fi 


Nisohźża nam wstydem będzie sprowadza - ; 


pó SA |. a 


|jeżdźał car w tej podróży. 


| miach katolickich ; 


oboymi, jakobyśmy sami wystarczyć sobie nie Brodów. 
umieli. f Resztę pożyczki krajowej z r. 1891 w kwo- 
„cie 1,410.800 złr. uchwalił dziś Wydział krajowy | 


Kościół W Krzemieńcu. | wypowiedzieć z dniem 1 maja 1897. Z dniem tym | 


ustaje wypłata procentów. Jest to ostatnia z poży- 
Kiedy wr. 1839 rząd rosyjski zniósł Unię | czek krajowych, objętych znanym programen finan- 
w zabranych prowinorach, tj. w krajach, która 


sowym kraju, ; i 
przy podziale Polski dostały się Rosyi, wten-/ Kandydaci poselscy. Od czasu ogłoszenia pa- 
czas i klasztor OO. Bazylianów unitów wras | 


tenta cesarskiego rozpisującego wybory do Rady 


z obrazem cadownym Matki Boskiej przsazedł | państwa spotykamy w prasie mnóstwo nazwisk 
w posiadanie prawosławnych, a car Mikołaj I | przyszłych kandydarów poselskich z Galicyi. Kan- 


(w kilka lat potem postanowił w czasie pobytu | dydatury te podajemy tutaj z nadmienieniem, iż nie 
Í wego na Wołyniu zwiedzić Poczajów i pokło- | wszystkie są pewne, lecz owszem, że wiele się 


rai płody ogrodnicze: nasiona, rośliny, mączki | xió sią Matce Boskiej. 


jw nich jeszcze zmieni. I tak z piątej kuryi z okrę- 
Przy tej sposobności starali się czynowni- | gu lwowskiego wymieniają pp.: Mernnowicza, Ko- 

oy ekazaó carowi swoją gorliwość w tar 

prawosławia, do orego szozagólnie posłużyć 


zakiewicza i Nagórnsgo; z Krakow» pp.: a 
pańskiego, Mikołajekiego i Daezyńskiągo ; z Wado-! 


Lecz i w kierunku neukowym nie zasypia 
Sprawy nasza Rada szkolna krajowa. Wieie ta mo- 
glibyśmy ałaszaych i mądrysh zarządzeń i w tym 
kierunku przytoczyć, lecz nie ta miejsce ku temu. 
Lecz podzieść ta musimy najnowszy, Świetny po- 
mysł p. Michała Bobrzyńskiego, zmierzający do 
uregnlowania lektury języka greckiego w naszych 
gimnazyneh. 

Wkrótce dowiemy się o tem na najbliżazem 
posiedzeniu Towarzystwa filologiozaego w połączeniu 
z Towarsystwam nanosyciali szkół wyższych, gdzie 
sprawę xz tego zdawać bądsie znany powszechnie 
filolog, prof. II gimnazyum, p. Kornel Fischer 

Ciliński 

Wybery do Izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie. Z wielkiego hundlu okręgu krakow- 
skiego wybrani zostali: pp. Albert Mendelsturg, 


miało miasto Kreemieniec, przez które prze-| wic pp.: ku. prałata Chstkowskiego i eocyalistą | Zygmunt Szancer, Henryk Schware, Z małego ban- 


Eaglisre ; x Tarnowa pp.: posła Płazińskiego, dr. 


Krzemienies leży w długim wąwozie, który | Winkowskiego i socyalistę Sułczewskiego: z Ree- 
w miejson, gdzie się wznosi góra Bona x ma- |eZ0wa mają kandydowsć pp.: stojałowszczyk Bza- 
lowniczymi marami fortecznymi na szozycie,|jer i socyalista Żelagzkiowioz; a Nowego Sącza : 
rorszerza się cokolwiek i tu właśnie jest cen- | po.el Potoczek i nocyalista Misiolek ; x Jarosiawia 
trum miesia, rynek i nsjznaozniejsze budowle, PP. : ka. Pastor, antysermira dr. Bnrowiscki i ROJYA- 
to twk Krzemieniec jest miastem długiem a wą- | lista Zelsaskiewicz; z Przemyśla pp. : dr. Dworski, 
skiem, tak, że potrzeba tylko przejschać głó- | poseł Nowakowski i socyalista Reger; x Złoczowa: 
wog ulicą, a jnź się widziało cała miesto. pp.: Bajzer i Roknukowski; x Drohobycza posel 

Gdy epr wjechał w ten wąwóz, widział sejmowy Ochtymowiez ; ze Susnisławowa pp. : Ha- 
nisurozególne domki miasta, leon xiezudłago | "JK i %00y. alista Obirek ; s Tarnopola Roin prEry- 
ukazal się po prawej ręce drogi mar długi i | niski; z Kołomyi dr. Trylowski a także w; i M 
wysoki, a na nim świątynie z zabudowaniami m Stojałowski; w Btryja pp. Mg: Kal s 
klasztornymi i z ogrodem obazeraym. Tu ogy- | Oleśnicki; w Brodach p. X. Pawlik. W Kołomyi 
nowniey zwracają uwagę cara na tę świątynię | wymieniają jako kandydata z czwartej kuryi dra 
i wyjaśsiają mn, Że to był tak samo, jak w Po- W. Dudykiawicza. 
szajowie, klasztor Bazyljanów unitów, że teraz Pani Zofia Konarska, artystka operowa, PE 
są tn czerńcy (zakonnicy prawosławni) i że tu | "14 z Warszawy do Lwowa na ssersg gościnnyć i 
mieszka teraz arohirej (biskop prawosławny). kaj m naste) ih ga SEH see 

Na watepia do centram miasta pokazują panoa | W. prani iyt. yROAm Y oai 


A EPE ą Burmistrzem w Czortkowie wybrany został 
dk a ies 1 rA B bi mar OU. ponownie p. Ludwik Nose, a  wiceburmistrzem p 
4 1 i t "IH. Rosenzweig. 
Franciszkanów, a teraz jsst corkiow soborna, Paneramę „Golgoty“ otwarto uroczyście w u- 
b]: katedralna. Stąd jut nie R do rynku biegłą sobotę e SA, w obecności ks. arsy- 
OR A r Ame peria biskupa Popiela i reprezenta tów władz. 

i U O . . 
stko zajmuje całą południową stronę rynku Konkursa rospizują: Rada szkolna krajowa 
niewielkiego. Tu znowu wyjaśniają carowi, że | Y° Lwowie na posadą nanesyicla szkoły ówiczeń 
to był klasztor OO. Jezuitów, że potem mie- | W tarnopolakism saminaryuia nanczycielskiem, Płaca 
ściło się tu liceum, które pr eniesiomo do Ki- 800 sir, i dodatek aktywalny wadłag X kl. rar gi. 
jowa i utworzono tam z niego uniwersytet i s ae ai kozi asa 1 

ieści si tm bnudynk wosła- | "> le na posadę. skspsdygn 
U Ry" KU jamy jii roni Wysowej w pow. gorlickim z , poborami 5640 glr. i 
takża budynek, obok leżący, klasztoru po-Ra- w Boemanowej w pow. bcbrackim z poborami 1060 
formackiego, którego czerwony dach widać w |” Tormin do B lut go. 
bocznej ulicy. Podwleczorki tańcujące rozp >wszechniły się 
Car jedzie dalej i apcstrzege, że się już | w Stanieławowie, , 
mi.sto końszy ; zapytuje tedy: A gdzie tu ko- Notaryst w Winnikach objął p. Włodzimierz 
Lewicki, notaryusz w Kozowej. 
W Ropużyńcach, wsi pow. horodeńakiego od- 
było sią uroczyste poświęsenie gr. katol. cerkwi, 
— A katolicy są? — zapytał znowu car. wanieaionej kosztem p „rafian. | 
— W parafii tutejezej jes ich prawia 6000, Strejk stanogratów Sejmu dolao austryackie- 
w samem zaś mieście blisko 2000. go zakończył się ugodowo, gdyż prezydydm Sajmu 
— Gdzież więc katolicy odprawisją swoja | wyd: ło oświadezenia, że (tenografowie biura sejmo- 
nabożeństwa? — zspytał car ndziwiony. wego nie kfałezowali pretokołu stenograficznegy, o 00 
Sprawnik na to odpowiada: Katolicy na- jich posądzano, bastówka presto nie ma juź podstawy. 
jęli sobie mały domek w ogrodzie, przeinto- Konie rządowe. Oddział kudru uzupełnisjące- 
czyli go na kaplicę i tam odprawizją mabo- |go 3 pułku ułanów w Gródka ma wydać w dniu 
żeństwo ! 1 marca b r. 48 koni słażbowych do prywataeg> 
— Jakto! — savołał oar gniewnie — kato- | użytka, Bliżerych wyjsśnień co do warunków, jako 


PTO" AA UAE AEO DOOR ONW, 


W Krzomieńcn nie ma kościoła — była 
odpowiedż. 


| Dici ntwierdza cię w wyobraźsnin O Naszej nie- | iików jesu DO00, misit dzwniej tataj"uyie aO- | teź formalności wymaganych przy wneazenia podań 


ściołów, a teraz mają tylko kaplicę i to w na- | =sięgaąć mośna w ko nendzie wspomnianego od- 
jętym domku | — xwraesjąc się zaś do guber- | działu wojska atecyonowanega w Gródka. 

natora, powiedział : —Zbadowśó kościoł w Krze- ; Tow. nauczycieli szkół wyższych. Na ostat 
mieńcn ! niem walnem zgromadzeniu atarał sią prof. Roman 

Ža car nie polosi} zwrócić katolikom ża: 
duego z zabranych kościołów, to chyba tem 
da się wytłómaczyć, ié w Rosyi jest zasada, 
że „kazionne nie propadajet* t. zn.: rządowe 
nie przepada: a zatem i to, co prawosławni 
już zajęli, ma pozostać na zawsze ich wia- 
snością. 

Car pojechał przez Starokonstantynów do 
Kijowa, a gubernator powrónił do Zytomierza 
i pierwszą jego czynnością było kazać zrobić 
plan i kosztorys kościoła dla Krzemieńca; po- 
tow gp do togo miasta inżyniera, który miał 
b materyal, kiedy go zwożono, potem kie- 
rować budową, a nadto co miesiąca składać 
szczegółowy raport o postępie w budowie. 


Proboszoz miejscowy interesował się bar- 
dzo badową, przychodził częsio na pac i za- 
pozuwł się z inżynierem, który onęsto wyrałał 
się w roamowis z probuswczsm, że to wielka 
szkoda, iż w kościele będzie sufis a nia eklo- 
pienie, gdyż będzie w nim przsz to mniej 
światła i powietrza; ale na to nie ma rady, 
be w pianie i kosztorysie jest sufis, 

Kiedy jeż robota postąpiła znacznie i za- 
bierano się właśnie do układania satu, prsy- 
jechsł gubernator sam, ażaby sią naocznie o 
budowie przekonać. Przy oglądanin budowy 
e rie ij także proboszoz gubernatorowi i 
powiedział, że kościoł wyglądałby okazalej, 
gdyby zamiast seftn było sklepiemie; gdy zaś 
i inżynier potwierdził to zdenie, gabsrtuator 
polecił dać sklepienie Inżynier ucieszył się, 
że jego myśl zamienia się w esya, mabrał się 
prędko do pracy, zwlekał z raportem, a gdy go 
przedłożył, uraąd kadowniczy wyjsśnił guber- 
natorowi, że się prziz tą zmianę przekroczy 
snącEnin kosztorys. 

Gubernator wydal tersz rozkaz, żeby zo- 
staó przy uufiaie ; a że wówczas nie było tam 
teiegrafu, poczta xa% raz tylko na tydzień prsy- 
chodziła do Krzemieńca, rozkaz nie nadszedł 
prędko, sklepienie zaś było już prawie na u- 
kończeniu. Teraz złożył inżynier znowu ra- 
port, że dokońezenie sklepisnia będzie mniej 
kosztowało, niż rozebranie istniejącego jut skle- 
pienia i ułożenie sufńtu i tak pozostało skle- 
pienie. 

Kośsioł ten poświęcono roku 1854 i od- 
dano parafisrom do użytku. 

Kośoiół w Krzemieńcu jest niezawednie 
jedyny, który rząd rosyjski zbudował w zie- 
to też gdy przed kilku la- 
ty rząd zamykał kościoły w miastach nsdgra- 
nicznych jak w Kołodnem, Wyżgródka, Bisło- 
zórce, Katarbargu i Dederkałsch — Krzemisń- 
cranie byli o to zupsłnie spokojni, gdyź twier- 
daili, śe jeżeli im rząd sam xbudowal kościoł, 
to go przecie tsrąz nie zamknie. 

W Złoczowie duia 18 stycznia WA 3 


KRONIKA. 


Lwów 27 stycznia, 


Odznaczenia. Komisarz inspekcyi  lusowej, 
Michał Martyniec, otrzymał złoty krzyż zasługi 


wniejszych i nowszych pedagogów, którzy stanowczo 
oświadczyli się przeciwko wprowadzeniu  historyi 
literatury ojczystej w szereg przedmiotów nauki 
w szkole Średniej, W tym csin uważał za rzecz 
konieczną: 1. aby przedmiotem nauki w trzech naj- 
wyższych klasach szkół średnich była lektura arcy- 
dzieł literatury ojczystej w całości, a nie w wyjąt- 
kach lub w streszczeniu, z uwzględnieniem ich war- 
tości etycznej i est tycznej, i 2 aby dopiero w kla- 
Sie najwyższej podano uozniom z pomocą treściwego 
i metodycznego podręcznika, przegląd historyczny 
literatury ozterech ostatnich stuleci na podstawie 
i zo Bzczególnem uwzględnieniem dokonanej lektury. 

Ciarawy czytelnik może doosytać się bliższych 


go Lud. Germana i dyiekioru Próchnickiego. 

Na wniosek dyr. Soleskiega uchwalono naów- 
ezas, aby wydział Towarzystwa w porozumieniu z 
Kołami rozważył, czy d'a lepszego toku nauki ję- 
zyka polskiego w naszych szkołach średnieh, pożą- 
dane są powyższe wnioski profesora Romana Zawi- 
lińskiego. 

Otóż teraz na ostatniem posiedzeniu zwyczaj- 
nem Koła lwowskiego, oparł się referent, prof. Józef 
Nogaj, w wywodach swoich lia zasadzie, że według 
instrukoyi mają uczniowie w nsjwyiszych klasach 
szkół średnich zaznajomić się z historycznym roz- 
wojem  Lteratury ojezystej, a cel ten osiągnąć oni 
mogą najłatwiej przez czytanie odpowiednich dziel 
w całości. A ponieważ na to szczupłość czasu nia 
pozwala, przeto musi się czytać odpowiednio dobra- 
ne wyjątki z wypisów mzkolnych. Z tigo więc 
względu nia potrzeba zmianiaó planu obowiązujące: 
go, zwłaszcza, że obowiązuje on dopiero od r. 1898. 

Wreszcie starał się referent wykazać, że hi- 
storyczny pogląd ne rozwój literztury ma się poda- 
wa na tle lektury w trzech najwyższych klasach, 
a nie w drugiem półrocza klasy ósmej, jaki się tego 
domagało Koło krakowskie przez swego referenta 
na walnem zgromadzeniu w roku zeszłym, 

Podczas dyskusyi przemawiał najpierw dr. B. 
Mańkowski, który w wielu pun stach zgadzał się z 
sapatrywakiami prof, Zawilińskiego. 

Następnie zabrał głos radca szkolny inspektor 
krajowy Emanuel Dworski, kióry zgadzał się w zu- 
pełności z wywodami prof. Nogaja, wyrażając się 
ze Sxozerem uznaniem 0 gruntownym i pięknie na- 
pisanym odczycie, Przy tę sposobności podnosił on 
starania i zabiegi Rady Szkolnej krejowej około na- 
leżytego traktowania tak drogiego nam skarbu, ja- 
kim jest nasz język ojczysty i literatura. 

I całkiem głueznie| Gdyż przyznać należy, 
że — odkąd wiceprezydent p. Michał Bobrzyński 
ujął ster szkolnictwa galicyjskiego pod auspicyami 
dzisiejszego prezydenta ministrów, a byłego naszego 
namiestnika Kazimierza br. Badeniego — szkoły 
nasze na inne weszły tory. Bo kto tylko bodaj 
pobieżnie wajrzy w dzieje naszego szkolniotwa, to 
przyznać wprawdzie musi, że i teraz jeszcze są w 
niem braki i niedostatki; jednakże to, co teraz — 
w czasie stosunkowo bardzo krótkim — uczyniono, 
tego dawniej w długich nie zrobiono czasach. 

Dzisiejsze nasze zakłady szkolne, zwłaszcza 
gimnazya, szczupłe gą niektóre i cisne jeszcze 
wprawdzie, ale w nich czysto i schłudnu; a śmie. 
í Gleka, kurz, brud i niechiujstwo, jakie przez dłagie 
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Zawiliński uzasadnić zspatrywanie niektórych da: | 


dlu okręgu krakowskiego wybraay został p. Salo- 
mon Rirterman. Z małego przemysłu okręgu kra- 
kowakiego wybrani pp. Jan Kwi.tkowski, Michał 
Adsr, Jakób Judkiewicz. Z wielkiego przemysła 
|okręgu krakowskiego wybrani: pp. Wilhelm Bim- 
der, Makrymilian Ehrenpreis, Karol Birzygowski. 

Z okręgu tarnowskiego z wielkiego handlu 
wybrani zostali: pp. Marek Sskónfeld, Efroim Ra- 
kower. Z małego handla pp. Norbert Perlberger 
i Bogumił Sieinhaus. Skrużysium sekoyi handlowej 
okręgu tarnowskiego mie zostało joszsze w zapel- 
|nośoi ukończone s powoda zażądanin przez lzbę 
handlową i przemysłową krakowską puru wyjaśnień 
od starostwa tarnowskiego. Z wielkiego przemysłu 
tarnowskiego wybrani zostali: pp. Wojciech Bie. 
choński, Artur Śsancar. Z małego przemysłu wy- 
brany został p. Jan Góts-Okocimski, 


Śp. Franciszek Olszewski, zmarły ymi dnia- 
mi w Krekowie, nie bpl radzcą szkolnym, jak to 
przed para daiami piarliśmy, Cztardzieś i lat spę- 
dsi? nieboszczyk w rządowej służbie politycznej, Z 
początku był przewodalozącym komisyi serwitutowej 
w okręgu kołomyjskim — gdria przez godzenie 
spornych interanów wielkich wławmuści i włościan 
zjedasł sobie powszechne uscanie i syimpatyę, Na- 
stępnie pracował przy władzy obwodowej w Sambo- 
rze, przy Prezydyun o. k Namieastnictwa i od roku 
1870 —1872 był etarosiy w Koibnazowej. Od roku 
1873—1886 przez 12 letai potyt na stanogisku 
starosty w Wadowicach, zjednal sobie przez usilina 
pracę około dobra i rozwoju powiatu wdzięsznośó 
ogółu, która objawiła się w swoim oxasie gorącym 
żalem kiady opuszczał Wadowiea, aby przenieżć aię 
w charakterze radoy Namiesznictwa, na stanowisko 
starosty w Jarosławiu. Tuta: skończył 40 lat služ- 
by. Umarł w 70 roku ż,cia w Krakowie w dn 22 
bm. pozostawił córkę .amężuą i2 synów, z których 
jeden poświęcił się zawodowi sądziowskiemu, drugi 
pracuja w zawodzie zdminiswasyjno-p.litycznym. 

Mlanowanla. Wydział krajowy nu dzisiejszej 
sozyi zamianował w swoim oddziale manipulecyjnym 
pp.: Draniaława Chudrikiewicza archiwistą, Kazi- 
miersń Piotrowskiego kancelistą, Władysława Chmie- 
lewskiego asystentem, Aleksandra Łatkowskiego pi- 
garzem, a Jana Lenczowskiego aplikantem manipu- 
lacyjnym. 

Walne zgromadzenie Towarz. św. Salomei 
sdbędsia się w piątek dnia 29 bm. o godzinie 4 po 
południu w wielkiej sali ratuszowej 

W Czytelni dla kobiet wygłosi p. Jan Ka- 
sprowioz odozyt o „Faraonie* Boleglawa Prosa w so- 
botę dnia 6 lutego. 


Mała, ale sprytna. Marysnna K, ałsżąca u 
państwa L, przy ul. Kochanowskiego, liczącz lat 13, 
skradła swej pani z zamkniytej szafki zietą broszkę 
i kólozyki oraz 5 zł. i narobiła zaraz potem krzyka 
w calym domu, że do pomiesskania zakradi się rox- 
bójnik, napadi ją w nieobecności państwa, splądro- 
wal wszystkie kryjówki, aż wreszcie obładowany 
oddalił się. Gdy państwo L. powrócili do domu z po- 
poładniowej przechadzki, opowiedziała Maryanna o 
tym zuchwałym rozbójniku, który żądał od niej życia 
lab zdradzenia tajemnicy, gdzie schowane są koszto: 
wności, a wyglądał Straszniej niż najetraszniejszy 
upiór. Dano znać na pelicyę. Ale ajenci policyjni 
waet przekonali sią, że tym npryszkiem była sama 
Maryanna. Skradzione przedmioty schowała ona na 
podwórzu pod parkanem. 


Ofiarność dzieci. W ubiegłym rokn redukcya 
„Małego S siatka" powzięła myśl szczęśiiwą przyj- 


szczegółów o tej sprawie w ostatnim numersa lipco- | mowania od dzieci, z pieniędzy, która otrzymają na 
wym czasopisma „Muzeum“, gdzie na ogólną uwagą I zabawki i łakocie po 2 centy tygodniowe i prze- 
zasłogują przemówienia ówczesnego radscy szkolne- | znaczyła fanducz w ten sposób powstały, ma bado- 


wę szkoły polskiej w Białej. 4 drobnych tych skła- 
dek w ciągu roku 1896 zebrała redakcya poważną 
kwotę 752 zł. 27 ct, a nie lekceważąc tego mate- 
ryalnego rezultatu, bardziej jeszcze ocenić trzeba 
wpływ moralny takiej działalności na umysły mło- 
de, które żawez su przywykają do wzrzekania się 
przyjemności dla  zadosyóuczynienia obowiązkom 
względem społeczeńatwa i Ojczyzny. 

Wspomnianą kwotę wręczyła redazcya Małego 
światka wydziałowi lwowskiego Koła pań Towarzy- 
stwa Szkoły ludowej i załączn prośbę takżw do 
tych dzieci, które nie s, czytelnikami Małego świa- 
tka, żeby również oszczędzały pieniądze otrzymane 
na łakocie i takie dwucentowe ofiary raz na tydzień 
przysyłsły do redakcyi Małego światka (pl. Maryacki 
l 10), aby dopomódz do zwiększeniu funduszu na 
budowę polskiej szkoły w Białej, 

Tajemnicze morderstwo w Cepotach. Przed 
sądem przysięgłych w Gdańsku toczy się obecnie 
sprawa tajemniczego morderstwa, dokonanego pod- 
ozas ostatniego sezonu kąpielowago w Copotzch, 
Krót*i przebi.g tej sprawy jest następujący: Bad- 
czyni Beor z Królewca przybyła z swym BO letnim 
synem do Copot. Sya był chorowitym, cierpiał na 
umyśle, a pieięgnowała go niejaka Amanda Neu- 
mann, iakże z Królewca. W nocy s 17-go na 18-go 
ozerwda r. z. został młody Beer zamordowany, lecz 
w całym domu nie słyszano ani hałasu, ani aby 
kioś oboy wtargnął do mieszkania, ani też nie zne 
leziono instrumentu, za pomocą którego Beer zamor- 
dowany został. Ponieweż dozorczyni Neuman spała 
w pokoju zamordowanego, padło pierwsze podejrze- 
nia na nią, wskutek ożego przyaresztowano ją Oskar- 
Żona, na zapytanie przewodniciącegu oświadcza, iż 
jest niewinną i zeżnuje tak: Wiaczorem dnia 17-go 
czerwca pani Beerowa odprowadziła swoją córkę 
zamąłną, redaktorową Hermann na kolej. W tym 
ozasie położył się miody Bear spaó. Ponieważ w tym 
dnia było wis kie gorąco, zustawiono drzwi otwarte, 
zby pokój cokolwiek ochłodzić, Dozorezyoi Neumann 
położywszy się także gpaó, nezuła nıglo wscrząśnie- 
nie, i miała to wrażenie, jakby ktoś stał przy jej 
łóżka. Równocześnie słyszałą rzężsnie obok śpiącego 
Beera, wskutek czego ws;ała i obudziła matkę za: 
morduwanego. — Zbliżywszy się do łóżka miodego 
Beera i cusąc go, poczuła, iż jej ręka w czemś mo- 
krem broczy, co z początka zą wodę uważała, a 
jęk później się wykazało, była to krew, Zapaliwszy 
światło, dopiero spostrzegła, iż Bar nie żyje. Po- 
siano wiedy po lekarza, a oskarżona depiero spo- 
strzegła, iż sama miała lekką ranę na szyi, Przy- 
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były lekarz, Dr. Wagner, stwierdziwszy wypadek, 


zaszył jej ranę, poczem się oddalił. Nes.ępnie ktoś 
ślady krwi nsunął, lecz kto, tego oskarżona nie 
wie. Zanim przystąpiono do dalszych rozpra , po- 
stawił prokurator wniosek, aby sąd przysięgłych 
naocznie 
Wniosek prokuratora został przyjęty i sąd przy- 
sięgłych udał się do Copot, 


Zbrodniarz na wielką skalą. Śledztwo przeciw ; bowiem, że krokodyl leży, , nawet śpi na wybrze- 
Doleżalowi, który w Wiedniu zamordował dwie ko- łżu i najechał na strasznego potwora. Krokodyl prze- 
biety, Biogerową i Frenzlową, przynosi coraz nowe | budzony zerwal się na równa negi, a cyklista spadł 
sprawki Doleżala, które dotąd uchodziły mu bez: ;z welocypsdu i jedynie miał na tyle przytomności, 
karnie. Wykryto mianowicie cały stek drobnych | by czemprędzaj umknąć, Koledzy więc, chcąc uni- 
a jest nadzisją, że wiele innych zbrodni knąć równie niemiłego spotkania i niebezpiaczeń- 


kradzieży, 

wyjdzie jeszcze na jaw. Senzucyę wywołało naj- 
ńwieższe odkrycie, iż Doležal w przeddzień zamor- 
dowania 


ania Dicgerowej uknuł był plan zamordowania 
inne] Jeszcze gtaruezki. Bywał on ozęstym jej go- 
ściem 1 znał dokładnie stosunki jej domowe, pie- 
NIQŻN6 i towarzyskie. Aby ułatwić sobie wykona- 
Nie zbrodni, rozesłał do wszystkich rablokstorów 
tej staruszki, listy, naznaczające im schadzkę w roz- 
Maltych stronach miasta, zdała od mieszkania upa- 
trzonej ofiary. Podstęp się udał, bo o nazneczonej 
W liście godzinie, w domu nie było nikogo. Z ukry- 
Cla widział te Doleżal i gdy juź nic nie zdawało 
Sig spełnieniu zbrodni przeszkadzać, wszedł do po- 
mieszkania staruszki W kilka sekund jednak potem, 
przybył do owej kobiety jej zięć, Doležal więć pla- 
nu wykonaj nie mógł, Nazajutrz zamordował 8 ö- 
gerową 

Na rodzinę Dolężala aresztowanie jego wy- 
warło bardzo przykre wrażenie. Szesna:toletnia sio- 
stra mordercy, mieszkająca przy ojsu w Trzebicy 
w Ozeshach, na wieść o uwięzieniu breta i o stra- 
Sznych zarzutach, podniesionych przeciw niemn, do- 
stała gwałtownych kurozów sercowych, a w kilka 
godzin potem umarła. Ojciec zbrodniarza, Ferdynand 
Doleżal, maszynista w Trxebicy, d.tychczan jeszcze 
nie wierzy w winę synu i polecił wiedeńskiemu 


się przekonał o położenia miejsca zbrodni. į lenia spostrzegli, że szybki cyklista ucieka pieszo, 


! 


wyprzedził ich o znęcznęą przestrzeń, pądząc z chy- 
żością kilkudziesięziu kilometrów na godzinę Ressta 
cyklistów już strucilę go z oszu, gdy nagle uderzył 
ich przeraźliwy krzyk. He sił więc starczyło po- 
Bpieszyli za swym towarzyszem i z pewnego odda- 


a welocyped pozostawił na drodze obok wygrzewa- 
jącego wię na słońcu krokodyla. Nie zauważył on 


stwa, z trudem zaledwie osadzili na miejsu swe 
stalowe rnmaki Wtem daje wię słyszeć straszny 
huk. — Co to? — pyta jeden drugiego. Zagadka 
wnet wię wyjaśniła. Oto krokodyl rozgniewany, iż 
bicykl śmiył przerwać mu jego słodką drzemkę. po- 
chwycił maszyną w paszczę i przegryzł gumę u koła, 
wskutek czego powietrze z takim ogłuszzjącym hu- 
kiem wydobyło się z wnętrza gumy. Ale krokodyl 
także przeraził się tą niespodzianką i oo prędzej 
wskoczył do rzeki, Bicykl oczywiście był tak 
zniszczony, iż użyś go nie kyło można bèz napra- 
wy, więc właściciel jego musial pieszo powrócić 
do domnm, 

Kto pod kim dołki kopie.. Dwaj profesorowie 
z Birminghamn, nazwiskiem Dale i Rogers, rodró- 
kowali po jednem z hrabstw angielskich, wygiasza- 
jąc po miastach i miasteczkach rozmaite popularne 
odczyty. W ciągu tej podróży zauważył Dale, ża je- 
go kolega nie wiele sobie zadaje pracy i w kańżdem 
mieście wygłasza jedną i tę samą mowę Działo się 
te rzeczywiście tak często, że Dale po pewnym cza- 
sie nauczył się wreszcie mowy Rogersa na pamięć. 
Postanowił tedy wypłatać koledze psikusa. Właśnie 
przyjechali do pewnego misata i mieli wygłaszać 
odczyty, Rogera zwykle przemawiał pierwszy, więc 
Dale poprosił kolegę, aby tym razem ustąpił mu 


adwokatowi Geiringerowi podjąć sią jego obrony. pierwszeństwa. Rogers zgodził się na to bez waha- 
Miał on zamiar sam przyjechać do Wiednia, leox # nia. Dale powstał i wyręcytował stereotypową mo- 
wstrzymała go śmierć córki. Wkrótce i on sam za- wę swego kolegi, przy tem jego minę obserwując. į książkowy”. Drukują się w mim większe powieści 
chorował ze zmartwienia, lecz w listach, pisanych Ale profesor Rogers siedzizł spokojnie i z fegmą fi nowele, które mają złożyć bibliotekę powieściową 


do adwokata, prosi, zby przed synem nie mówiono 
nio o śmierci siostry lub o jego chorobi». 


Ruch przesyłkewy w czasie świąt. Przed 
świętami Bożego Narodzenia nadano w urzędach 
pocztowych we Lwowie w roku 1895 10.674 pa- 
kunków, a w roku 1896 11.497 pakunków; nade- 
zło do adresatów we Lwowie zamieszkałych w ro- 
ku 1895 12:869 pakunków, a w r. 1896 18,512; 
przeszło przez dworzec kelejowy we Lwowie w ro- 
ku 1896 59.705 a w roku 1896 67.128 pakunków. 


Napad niedźwiedzia. Zatyczanyn podaje na- 
stępującą wiadomość: W tych dniach ks. kanenik 
(obrz. gr. k.) Czapelski znajdował się w poważnem 
Niebezpieczeństwie Znajdujący się w zwierzyńcu 
Ńwiętojurekim niedźwiedź, w niewiadomy sposób 
Wyrwał cię z klatki — i rzucił sią na kanonika 
Czapelskiego. Na szczęście dość woześnie nadbiegła 
pomoc i niedźwiedź nie zdąłył zrobić nic złego ka- 
płanowi, tylko podarł mu sutannę, 

Siostry szpitalne w Anglii. Zawód sióstr szpi- 
tulnych stał się w Anglii w ostatnich latach bardzo 
ulubionym; poświęcają się mu często córki wyso- 
kich i zamożay-h rodów — a wtedy możnaby je 
nazwać Bzerytkami; oddają się panie i panienki 
starannie wychowane, pięknie wykształcone, które 
po osierocenin lub ewdowienia znalazły się bog ka- 
Pitala — i one to zmniejszają coraz widoozniej tłum 
krajowych guwernantek, ustępując zagranieznym ; 
wreszcie temu zawodowi poświęcają się osoby bie- 
dne, nie dosyć wykształcone, aby mogły uczyć dzie 
©, a skądinąd nie skwspliwe do wejścia w domową 
ałażbę, Wazystkie rozpoczyneją nankę i najprostszą 
służbę w szpitalach, przedowszystkiem londyńskich, 
Juko najliczniejszych, największych i najle iej wy- 
posażonych. W miarę postępów i zdobytego doświad 
Czenia, jedne pozostsją na najniższym szczeblu *zpi- 
talnej hierarchii, są tylko sługami ; inne dozorują 
chorych, uczęszczają NA powne kursa razem z6 gtu» 
dentami, rą świadkami operacyj i zaenajamiają się z 
właściwościami chemicznych i botanicznych ele- 
mentów leczniczych z zasadami hygieny ciała, odzie- 
ży i mieszkania. Trzecie nakoniec dochodzą do bar- 
dzo odpowiedzialnych urzędó ¢ wyższych, są rząd- 
Ozyniami sal, podsiarościnami całych skrzydeł lub 
oddziałów szpitalnych, Mieszkają w 
odpowiednio do swoich stopni zawodowych, pobio- 
rają płacę: sługi średnio po 14 fet. na rok, Siostry 
od 25—40 fst, a dygnitarki cd 60—200 fst. 
Wszystkie mają w szpitalu oałkowite utr<ymanie, a 
jest ono dostatnie i wzorowe. Na ulicy oprócz ma- 
łych różnic, kostyumy wszystkich sa jednakowe, 
tylko każdy szpital odznacza się borwą; suknia 
skromną, lecz nie zupełnie gardząca najnowszym fa- 
*onem, którą tylko sługi zakryw:ją obszernym, bia 
ym, cienkim furtuchem, staniczek z wjłożonym bia- 
łym kołnierzem, płaszcz całkowicie okrywający po- 
Stać i kapelusik „wdowi,* przylegający do uszu, 
x bisłym rąbkiem, wyzierającym dokoła twarzy. Do 
tego jeszcze długi welon, spadający z tyłu kapelu- 
8za do trzewików. Barwy gą umiarkowane: kawo- 
Wn, granatowa i ciemno-zielona; czasom welon jest 
tego samago koloru, czasem innego — lecz nigdy 
czarnego. 

. Postęp naukowy tych, jak je tu zowią „nianiek* 
Szpitalnych („narsus”) zależy oczywiście od ich zdol: 
ności. Ich karyera materyalna zależy cd tych cnót 
i zalet wszystkich, jakie wytwarzsją doskonałą Sza- 
rytkę. w szpitalach londyńskich leczą nię ubodzy 
bezpłatnie, ini za jaką taką opłatę; zamożni leczą 
się tam chętniej, aniżeli we własnych domach — 
jeżeli tylko, o co najtrudniej, waknją pekoje. Szpi- 
taini lekarze wysyłają jednak na żądanie konfratrów 
najodpowiedniejsze niańki do domów prywatnych. 
Ziarobek takich Sióstr jest znacznie większy i po- 
maga im do załeżenia % czasem w gtolicy lub na 
prowincyi własnego zakładu nianiek dlą chorych 
(„sick-narmes*), z których każda ma odpowiedni pa- 
tent swej zawodowej doskorałości. Użyteczność po- 
dobnych zakładów jest wyrażDa ;_ żaden lekarz nie 
potrafi, ani nie może oddać się choremu całkowicie 
Da usługi, z doskonsłą znajomością wszystkięgo, 
czego taką niańkę nauczyło kilkoletnie najrozmaitsze 
doświadczenie. Ale z dotychczas zakładanych insty- 
tutów tego rodzaju (przyjmujących chorych także 
we wlasne mury) korzystać mogą tylko ludzie wię- 
cej niż średnio zamożni. e 

Brak ten zostanie jednak niewątpliwie usunię- 
ty z okazyj 60-letniego jubileuszu panowania królo- 
wej Wiktoryi, Królowa bowiem, zapytana, jakiego 
rodzaju uczczenia tej rocznicy pragnie, odpowiedzia- 
ła, że będzie czuła się najszczękiiwszą, jeśli naród 
potworzy tundacys dobroczynne dla uśmierzania doli 
chorych i cierpiących, Przedcwszystkiem więc po- 
stanowiono założyć w Londynie centralny instytut 
świeckich sióstr szpitalnych 


szpitalu, | 


| 
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Op D O A cy nę 


z fliumi w głównych i 


przysłachiwał się swej własnej mowie, a gdy kolej 
na niego przyszła, 


| komadyjki, poezye, wreszcie kalandarz historyczny, 


PRZEGLĄD z dnia 28 Stycznia 1897 


cha „Się na zabój w swoim kuzynku. uczonym, pra- 
cowitym i zacnym młodzisńcu, który płaci jej wza- 
jemncścią. Mioda, sympatyczua para staja wreszcie 
na ślubnym kobiercu i jest szczęśliwa niezmiernie 
przez kilka miesiący, mąż bowiem zaabsorbo wany 
pracami naukowemi i posiedzeniami w akademii, 
tylko wieczory może szędzaó z żoną. 

I czemż» się kończy pożycie tych dwóch par 
małżeńskich po upływie kilku lat, czy też jednego 
roku zaledwie? Oto nie tylko piękna Iza zdradza 
najhaniebniej swego męża, nie przez namiętność, 
lecz àla.. pieniędzy, ale i „cnotliwa”, cicha Jadzia, 
tak niby zakochana w swym mężu, a jednocześnie 
romansująca w najlepsze ze swym dragim kochan- 
kiem, ot tak dla zabicia czasu, x nudów, gdy męża 
nie ma w domu, Taki epilog ohydnej zdrady mal- 
żeńskiej w kilka miesięcy po ślubie budzi przykre 
uczucie niegmaku i żalu do autora, podejmującego 
temata może wyjątkowe i prawdziwe, lacz sobrazo- 
wane w ten sposób, jakoby taki porządek rzeczy 
istniał ogólnie. Uważamy przeto za społecznie nie- 
zdrowy təki rodzaj twórczości i radzilibyśmy, aby 
awtor porzucił swój pesymizm, który sławy preyspo- 
rzyć mu nie meże. Język i styl w powieści pozo- 
stawia wiele do życzenia, autor wszakże niə jest 
bex talentu pisarskiego 

* „Wiek Młody". Dwntygodnik ilustrowany dla 
dzieci i młodzieży. (Wydawezyni i odpowiedzialna 
redaktorka p. Zofia Mrozowicka). Lwów. 

Picmo to rozpoczynające piąty rok istnienie, 
na tle czysto katolickiem rozwija i azczepi w młode 
sorca miłość ku ojczyźnie, jej historyi i tradycyom, 
A ponieważ najehlubniejszą naszą tradycyą: po- 
święcenie się dla sprawy Kosciola św. i miłosier- 
dzie, tego wiąe podniosłe przykłady znajdujemy na 
ksźdem prawie miejscu. Powieńci, obrazki z dzie- 
ciństwa naszych znakomitych ludzi, powiastki, po- 
gadanki historyczne, goograficzae i przyrodniese, 


| 


I 


| 


zagadki i szarady — oto treść tego pisemka dla 


E 


kiem w ręku o parę kroków, osłupiała, z szeroko 
ctwartemi oczyma." 

„Sądzą* kończy ustęp ten Raul Pictet, „że 
opia tej wiele omawianej tajemniczej śmierci Pawłu I 
ma tem większe znaczenie i na autentyczności zyskuje, 
że ciotka moja jedynym tego ponurego zdarzenia 
była świadkiem * 


Część ekonomiczna, 
Wiedeń 25 stycznia. 

(Z) I dziś nie przełamało nio ciszy, jaka 
zapanowała nad giełdą, jakkolwiek zarówno 
tutaj jak i w Berlinie mieli spekulanci tanią 
gotówkę do dyspozycyi. Nie zważano nawet 
na to, ża Zakład kredytowy otrzymał już kon- 
cesyę na przemianę fabryki naboi w Hirten- 
bergu i fabryki nukru w Nestomicach na przed- 
siębiorstwa akcyjne. Natomiast niapokój pewien 
wywoływała między berlińskimi spekulantami 
podróż hr. Murawiewa do Paryża. W ogóle nie 
miała giełda naszą dziś nizdzie punktu opar- 
cia, bo i w Berlinie i w Paryżu tendsnoya 
była chwiejna. W Paryżu rozeszła się alarmu- 
jąca pogłoska, że w Brazylii i Mozambika wy- 
buchla zaraza. Przed samem zamknię:iem tar- 
ga nadeszła z Paryża depesze, że ambasadoro- 
wie w Konstantynopolu porozumieli się już po- 
dobno w sprawie zaciągnięcia przez Turcyę 
znaoczniejszej pożyczki pod gwarancyą mocarstw 
europejskich. ; 

Ostatnie notowania: 

Kredyty austr. 37360, węgierskie 41175, 
Anglobsaki 15775, Unioy 29450, Bankrersi- 
ny 26025, Laadurbanki 248'75, Ludwiki 217 80, 
Ozerniowieskie 293—, Elbethaie 27425, Renta 
papierowa 10196, srebrna 10216, austryacka 
złota 12850, anatr. renta wal. kor. 101-15, wę- 
amka alosa 12220, węgisraka renta wal. 
r. 9965, dukat 5'66, 20-frsnkówks 9511, 


dzieci. Do kskdego numeru dołączony jest „stały |marki 1174, ruble 1'277),. 


dodatew dla młodsrej dziatwy“ i t. zw. „dodatek 


Wieku Młodego. W gronia współpracowników Wie- 


wntał i ku niezmiernemn xdzi-| ku Młodego, xnajdcjemy tak syzapatycznych i po- 


wieniu Dalago wygłosił człkiera newy wykład. Po Í ważnych pisarzy jak pp. Wl Balza, J. Łada, M. 


skończeniu wykładu, rzekł Dale do kolegi: „My- 
ślałam, że pan będzieuz w pięknym kłopocie.“ 
„Wcale nie“, odpowiedział Rogers, „wszakżoż i tak 
musiałem przygotować nowy wykład, bo wykład 
wyg'ostony przez pana kolegę, jn raz miałem 
w tem samem mieście kicdym tn był przed mie- 
siąeówi*, Można sobie wyobrazió minę profesora Da- 
lego, który okoąc „wziąć na fis“ Rogersa, Ram na- 
razil się na podejrzenie, że posługuje się cudzymi 
elaboratami. 

Skąd wzięła slę w Indyach dżuma? Z Austryi 
wywośżą wislką ilo ozdób szklannych, bransolet, 
naramienników zabarwionych do Indyj, gdsie wię 
niewiasty w nie stroją. Znaleźli sią konkurenci, 
którzy pozyskali ascetycznych, surowych braminów, 
nieprzyjaciół grzesznego sbytku i skłonili ich do 
wystąpienia przeciw szklannym klejnotom. Ogłoszo: 
no, że ta szkła, te zbytki, są powodem wybuchu 
dżumy, która obecnie w Bombaju grasuje. I naraz 
cały uksport mustryaoki ustał, Władze angielskia 
wystąpiły przeciw zabobonowi, ale handlarze stanęli 
na jego straży i producentom auastryackim ofiarowują 
teraz tak niekie ceny za te Świecidełka, że eksport 
wcale nie opłaciłby się, więc zaniechano go zupełnie. 

Zmarli. W Pożłarowie Eleonora s hr. Sienna 
Potworowskich  Kurnatowsks, żona wielce w 


y 
i - 4-28 jA 
Wielkopolsce zasłażonego p. Stanisława Kurnatow- | Raula Pictet, x którego jeden nader zajmojący ustępź Ù a 


skiego, marszałka sejma prowincyonalneyo, 
Stan powietrza. T. o 9 rano — 6 Rọ, w poł. | 
-—- 2 R Bar. 758, Podnosi się. Pogoda. 

Jeszcze nle dejrzał. 

— Moja mamo, wszak obowiązkowa ałnżba woj- 
skowa to znaczy, że każdy mążczyzna masi w woj- 
sku słażyć ? 

— No tak... 

— A dlaczego, proszą mamy, nie ma obowiązke= 
wego ożenienia się? 

— Bacys, moja dnezko, ule cóż robić... świat 
jeszcze nie dojrzał... 

Myśl aktorki. Dla mnie wszystko to jedno na 
acenie, czy całują mężczyznę krzesło, 
jęki szpargał. 

Epigramata. 

Literatowi. 
Taka to bywa zapłata 
Niejednego literate : 
Po śmierci mu wsayscy kadzą, 
A za życia jeść nie dadzą. 


Dumn em u. 


Sam sobą tylko zajęty, 
Chodził zą życia jak pęcherz nadęty, 
A w tym pązierzsu œg zawsze szumiało ; 


Pok? wreszcie, wiatr wyleciał i—nic nie zcstało, | ciła lichtarz i pobiegła ku drzwiom; 


Repertuar teatralny, Dziś we środę po raz 8-ci | na i czterech innych panów, ni:zwykle wzburzonych. sty: i podniósł, że rząd przywiązuje jak maj | 
„Szklana góra”, baśń w 3 aktach 5 odsłonach ze | O tem, co, teraz nastąpiło, opowiadała mi cictza ni- ; więższą Wage 
śpiewami i tańcami Sarneckiego. We czwartek po raz | zliczone razy, z tem samem wzruszeniem. 


1-szy „Goplana“, opera romantyczna w 3 aktach 
a 5 odsłonach Włedysława Źeleńakiego, słowa Lus 
domiła Germana. Z udziałem pań: Camilowej, Ko- 
rolewicz, Strassarn, Kasprowicz, Bohus, Kliszew- 
skiej, oraz pp. Myszugi, Górskiego i Orzelskiego 
w głównych pertyach. Nowe kostynmy i nowe de- 
korzcye. W piątek po raz 1-szy „Harpsgoni*, ko- 
medya w 3 aktach Edwards Głrabowieckiego, z u= 
działem pp. Stachowicz, Cichockiej, Rybickiej, oraz 
pp. Ruszkowskiego, Wostrowskiego, Walewskiego 
i Ohmielińskiego w głównych rolach. 


Literatura i sztuka. 


* Aniołowie z gliny, powieść przez Antoniego 
Godziembę Wysockiego. Nakład księgarni G. Cen- 
tnerszwera, rok 1897, 

„Aniołowia z gliny!“ To muszą byó jakieś 
złudzeń iudskich bóstwa kruche, które pod pierw- 
szem tchnieniem rzaczywistości rozsypują się w sko- 
rupy, w proch i śmiecie. A ileż to takich bóstw 
chwieje się dotąd na ołtarzach naszaj naiwności ? 
Otwieramy książkę i odrazu domyślamy się, kogo 
santor miał na myśli... cwe „Anioły z gliny", to 
młodą kobiety i panny, które wydając się za istoty 
nadziemskie, psłne poszyi i GZaTów są w gruncie 
rzeczy prozaiczne, czcze i puste, strojne lalki bez 
Beros i gumienia, bes jakiegokolwiek poczucia obo. 
wiązków ludzkich, Autor pod tym względem jest 
skrejnym pesymistą.. Przedstawił om nam dwie 
siestry cioteczne; piękną Izą i nadobną Jadzię; 
pierwsza wychodzi za mąż bez przywiązania, „nie 
zmuszona“ wszakże do tego wzglądari materyal. 
nemi, udając przed narzeczonym miłość, gdyż jest 


Ę 


czy też inny w przed wykonaniem spiska widoczne było pewne 


| szałka I»flunt. 


Gawalewicz, S. Dachińeka, Z. Rudnicka (Biała 
Babcis), Z, Morawska, A, Załęska, Koncpnicka, 
Śleczkowska i w. i. Piarca ozdabiają wcale ładnie 
wykonane ilastracye przeważnie p. Styki. 

$ Samouczek (Plato von Renssnera) czyli naj- | 
lepsza metoda do nanczenia się Samemu ozytaó, pi- | 
waó i rozraawiać po francasku w przeciągu dwóch | 
miesięcy, wychodzi obecnie zaszytami, w drugiem 
wydariu. Antor wydający Samouczka we własnym ' 
nakładzie, mieszka w Warszawie i wydał już ped-} 
ręcznik do nauki języka angielskiego i nieniieckiego 
który doczekał się już ezternustego wydania, Pod- | 
ręczniki te „ają to przed innymi, że w slownicsku | 
autor podaje przy każdam słowie jego wymowę! 
w sposób prosty i łatwy do zrozumienia. Komplet | 
Samouczka dla każdego języka składa się z dwóch ' 
częśaj (karsów) a cena jego jest bardzo przystępna, | 
bo nie przenosi 2 rubli (2 vłr. 50 ct.) Samowczka 
nabywuó można w księgarniach i w składzie głó-| 
wnym u antora: Warszawa ul Złota Nr’ 6. | 


f 
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z druku w Genewie dzieło xnenego przyrodnika į 


Rozmaitości. 


Śmierć cara Pawła |. Niedawno temu wyszło 


me 


podajemy poniłej w przakiadzie. Sam utwór posi 
tytul: „Etude critique du materiałisma et du spi: | 
ritualisme* („Stadyum krytyczne o materyalizmie i 
spirytnalizmie*), Nas zajmuje w vim najwięcej na- 


$ Targ zbożowy na Kleparzu. 
Kraków 26 stycznia, 

Obok dość znacznych zaparów po skłsdach 
dowozy zboża wzmogły się w ostatnim czsBie, ped- 
czas gdy pokup, z powodu ał.bego odbytu na mąkę 
nie zwiększa się w równej mierze. W tych wsrun* 
kach ceny pszenicy i Żyts nie mogły się utrzymać, 
a choć spadek jest małoznaczący, to dlatego tylko, 
że właściciele towaru wstrzymują Się ze ssrzedażą, 
wyczekując pomyślniejszych konjunktur. Odbyt na 


jęczmień, nawet po cenach zniżonych, utrudniony. | CME: 
. | Rubryka ta nie pochodzi od Redakryi, nie bierze też ena 


Owies trzyma się w cenie 


Płcono : pszenicę białą 810 do 8'40, czerwo- | 


ną 810 do 8:40, żółtą 805 do 835, żyto 
do 6'85, jęczmień browarny 6.— do 6:80, 


650 
na 


f paszą 5'30 do 5.80, owies 5'80 do 6'80, rzepak 


—— do ——, konicz czerwony 0.— do 0,—, biały 
— do — —. Wszystko za 100 klgr. 

Bank galicyjski dla handlu i przemysłu. 
$ Z targu na bydło. Wiedeń 25 stycznia 
Na dzisiejszy targ dowieziono wołów galicyj- 
skich 1110, węgierskich 3087 i niemieckich 
600, razem 4797 sztuk. Płacono za woły ga- 
licyjskie lichsze lekkie 28 do 31, dobre ciężkie 
32 do 34, osobliwe prima 35 do 86, wyjątko- 


| wo 43! zì, za buhaje i krowy 20 do 81 zł! 


wszystko na wagę żywą. 
Teodor Romaszkan, Wasseigasse 23. 


lsgramy „Przeglądu”. 


3 Wiedeń 27 stycznia. Wszystkie Srimy kra- 
jawe, z wyjątkiem morawskiego, rozpoczęły 
wczoraj na nowo swą czynność. W sejmie dal- 
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do drugiego ozytxnia, a to w tym celu, aby 
wydać się mającą ustawę krajową mokua było 
zawtosować jeszcza przy teraźsiejsrych wybo- 
rach do Rady państwa. 

„W dyskusyi nad paragrafem piorwszym 
zubrań glos ramiesinik i rzexł, że prawdopodo- 
bnie będzie niemożliwą rzoszą zmienić trybu 
wyborczego już przy teraźniejszych wyborach 
i powołał się na złożone poprzednio oświadoze- 
mie, iż rząd nietylko sympatycznie zaputraje 
się na reformę wyborczą, ale nawet sam ile 
mośności chce ją ułatwić. 

W głosowaniu przyjęto paragraf pierwszy. 
Następne posiedzenis jutro. 

Paryż 27 stycznia. Parlament obradował 
wczoraj w dalszym ciągu nad premiami cukro- 
wemi. Minister finansów zwalczał energicznie 
wniosek dep. Siegfrieda, gdyż yrzyjęcie tego 
wniosku sprowadziłoby deficyt 31 milionów. 
Odreutić projekt rządowy o premiach exporto= 
wych znaczyłoby tyle, eo kspitulować przed 
konkursoją zagraniczną. Prezes gabinetu Mò- 
line wykazywał, śe w ruzie przyjęcia wnioska 
Siegfrieda wypadałoby chyba pozamykać fabry- 
ki cukru, a frencuski przemysł cukrowniczy 
byłby zapałnie bezbronny wobso Niemiee. 

Izba 305 głosami przeciw 217 odrzuciła 
wniosek: Siegfrieda. 

Ni RAET EREE RAMONA 
HOTEL ŻORŻA. 
Lwów — Plac Maryacki, 

Przyjechali dnis 27 stycznia. E. Torosiewiex 
iz Brodek. T. Czarkowski Golejewski z Zsgrobeli, A. 
[br Skrzyńaki xz Zagórzan. J. hr. Michałowski z 
i Witkowice. E, Lityński z Litwinowa. F. hr. Ozo- 


| mowski z Ożomii. O. Schnell z Firlejówki, W. Ot- 
tawa z Chyb. 


g 


HOTEL EUROPEJSKI. _ 
ALBEB © SZKOWRON. 
Lwów — Plac Muryacki. , 
Przyjechali dnia 27 stycznia. J. Eksselenocya 

A. Jaworski z Wiednia. Dr. Jakliński z Komarnu, 
B. Osuchowski z Bieniawy. M. Lekczyński s Re- 
menowa. J. Czarnowski z Królestwa. Dr. W. Wey- 
gort z Podlisek. E Burryńeka z S:anisławowa. 


INa desłane. 


za nia na siebie żadnej odpowiedziałności. 


Spozyalista w chorobach USZU, Taa, gardła i krtani 


| Dr.Zygmunt Spalke 


į b. asystent - demonstrator kliniki chorób uszu proi. 

Í Grubera, lekarz kliniki laryngologicznej prof, Btórka 

w Wiedniu ordynuje od II—I? I ed 3—5 ulica 
Grodzickich I. 4, pierwsze piętro. 


Dr. T. TYSZECKI 
rChorążczyzna 1. 12, I p.ordod 8—5, leczy 
choroby stawów, mięśni i nerwów, 
nerwobele głowy, atonię kiszak, otyłość zs pomocą 
mięsievi» (Massage) systemem prof. Z»błudowskie- 
go. Skrzywienia kręgosłupa leczy według metody 
prof. Wolffa w Berlinie, 


Specyalista chorób wenerycznych, skórnych 
i narządu moczowego 


|Dr. Albin Padalewski 


stępująny ustęp: „Przytaczam ta opowiadanie o zda- matyńskim zapowiedział marszkłek, że Wydział b. lekara na klinikach wuniw. w Wiedniu, Berlinie i Paryżu 


rzeniu kistorycznem ; dotyczy ono zamordowania Pa- 
wła I cara rosyjskiego (15 stycznia 1801 r.),a mam į 
je od naocznego świadka Ciotka moja, zmarła : 
w 1814 r. (mająu 98 lat), wychowana i przeznaczona ` 
była od najmłodszych iat na damę honorową przy. 


otoczenie cesarza Pawła postanowiło za jakąbądź | 
cenę wymódz na nim zrzeczenie się tronu. Na kilka | 


zaniepokojenie w salonach pałacn. Nie uszły uwagi 
mojej krewnej tajemnicze Bzspty po kątech i pełne 
niecierpliwego oczekiwania miny, Wreszcie sam car 
poz al, że coś się przeciw niemu knuje, odsnnął, 
się przeto i niejako podwoił ostrożność, W wilją i 
zamachu było we dworze wielkie przyjęcie, na które 
wszystkie znakomite osobistości i całe ciało dyplo- | 
matyczne otrzymało zaproszanie, Około północy opu- ; 
Ściła ciotka moja salony i udała się dc swego po~- 
koju, w celu napisania lista do ojca, naówczas mar. | 


korytarzu niezwykły szmer. Przejęta trwogą, chwy” | 
i otworzy wszy | 
(je, ujrzała w tejże chwili przebiegającego hr. Pahle: 


„Nie wiedząc, co czynię — opowiadała — pcha- | 


Cicho było dokoła. Pierwszy do pokoju wszedł Pa- ! 
hlen z białym zwiniętym papierem w ręku, za nim) 
wsunęli się pozostali czterej panowie i ja Cas sie- f 
dział za stołem i pisał. Hr. Pahlen temi słowy dct | 
przemówił: Wasza Cesarskk Mość zechce, ze wzglę- | 
da na wlasne dobro i psńatwa zrzec się tronu. Stan 

zdr wia „Waszej Casarskiej Mości tego wymaga. f 
Wszyscy lekarze, a z nimi i my wszyscy, doszliśmy | 


Na te słowa oer usunął gię niece za stół. Na 
tym stole bardzo ciężkim Stał pięcioramienny Świe- 
cznik, przyrsądy do pisania i przycisk z malachita, 
opatrzony ciężką kulą na szerokiej podstawie. — 
W chwili gdy hr. Pahlen pewnym głosem powyższe 
głowa wymawiał, przysunęli się inni do samego $ 
stoła, po którego drugiej stronie car instynktownie | 
się odznwał, starając Mię powiąkszyć odległość dzie- 
lącą go od dworzan. 

nWidzę* odparł, „%8 nie macie już dle mnie 
należnego szacunku; sądzicie, że jestem dla was za 
surowym, i chcecie mi odebrać moją godność, aby 
nią powolniejszogo obdarzyć następcę. Ale ja się te-| 
mu sprzeciwiam, gprzeciwiam się temu stanowczo!“ 

Tak mówiąc, posunął się z krzesłem swojem 
pod ściazę, 

„Panie“ rzekł mu na to Pahlen, „żądamy ab- 
dykacyi zn jakąbądź cenę; Żą amy jej dla dobra 
państwa, * 


krajowy niebawem postawi stosowną propozy- 


|cyę mGzozsnia jubileuszu pięódziesięcioletnich | 


rządów Cesarza. W górnoaustrysckim Bejmie 
p Jäger postawił wniosek o zaprowadzenie boz- 
pośrednich wyborów w kuryi gmin miejskich 


boku cesarzowej. Będąc na dworze, zauważyła, ġo tudziej utworzenie piątej kuryi także dla wy- | 


borów do Sajmu, p. Ebenhoch zaś żądał tylko 
bezpoś edniości wykorów. W Sejmie tyrolskim 


poświęcił marszałek gorące wspomnienie zmar- | 


lemu arcyksięcin Karolowi Ludwikowi, który 
był w swoim osarie namiestnikiem Tyrolu i 
na tem stanowisku raskarbił sobie niswygasłą 
miłość i wdzięczność mieszkańców tego kraju. 


Praga 27 stycznia. Na wczorajszem po- 
siedzeniu Sejmu czeskiego złożył namiestnik 
kr. Condenkove x polscenia prezesa gabinetu 
hr. Badeniego oświadczenie, w którem wspo- 
mniał przdewszystkiem o tsm, że gabinet oba- 
cay zataz po objęciu rządów wyraził życzenie 


apelował namiestnik do daebrej weli wszystkich 
stronnictw, aby zechoieły pracować wspólnie 
nad roswiązaniem niezałatwionych jeszcze kwe- 


stwo czeskie, i uważa za Ewój najpierwazy obo- 
wiąz.k strzedz swobody ich zarówno w usta” 
wodawstwie jak i w administracyi, 

Tzlzo ścisłe i uoxoiwe przestrzegwnie taj 
zasady umożliwi załatwienie nerodowościowych 
kwestyi spornych. Dia załatwienia sporu tego 
trwającego lat dziesiątki potrzeba, aby wszyscy 
inieresvwani w tej sprawie panowali nad sobą, 


de przekonania, że to jest niecdzownem. Oto przy- | mieli dobrą chsć, troskliwie odweżyli interesa | 
nosimy z Bobą akt zrzeczenia się korony do podpisu.” | pshstwa i kraju i mieli wzajemną wyrozninia: | 


łosć. W obecnej sesyi nie wniesie rząd żadnego 
konkretnego projektu, gdyż będzie ona za krót- 
ka, a do takich spraw potrzebny jest spokój i 
poprzednie porozumienie się stronnictw. Na na- 
siępuej sezyi jednak wniesie rząd projekt usta- 
wy, ustanawiającej kurye rarodewościowe dla 
wyborów do Wydziału krajowego i instytnoyi 
krajowych, tudzież komisys sejmowe, których 


zadaniem będzie zapewnić w stosunku do licz- | ġo 9633, 4 pro, ton. 


by ludneści siły podatkowej odpowiadni udział 


Około godsiny drugiej usłyszała na | zajęcia sią bliżej RWeBLYĄ czeską Dla tego toż | ! 


do tegn, eżeby przywrówić po | 
|kojowe stosuaki między obu gzezepami zamie-i 
szkującymi Czechy, a znajdującymi się na rów: | 
fna niewidzialną jakąś mocą, bężąsą dla mnie dziś | nym stopniu roz» oju. Rząd opiera sięna stanowi- ! 
jeszcze zegadką, pobiegłam wzdłuż korytarza za hra: ska zujełnego rówiouprawnienia i jednakiej | 
biy Pahlenem, prawie nieub:ana, aż do pokoju cara, ; wartości obu narodów, zamieszkujących króle- | | 


| 
| 


Operator 
Ord. przy ul. Akademickiej l. 3 od 10—12 i od 8—5. 


Asystent c. k. szkoły akoszersk 


EPT i w m 

śr. Józef Starzewski 

b asystent król. kliniki prof, Mikalicza wa Wroch:wia, 

b. lekarz oddziata ginekolosicznego prof. Pozniego w Paryżu 
ordynuje w chorobach kobiecych 


ulica "Wałowa liczba 3 
o4 3—5 godz 


Lekarz chorób kobi:-vch i aiknszer 
Dr. Lespold Schellenberg 
ord. przy ul. Kopernika 1.22 od 3—5 po poładnin 
Dla ubogich od 9—10 przed południsza bezpłatnie. 


|: 


Rok założenia 1853. 
Dom bankowy i kantor wymiany 


po NE 
AUGUST SCHELLENBERG I SYN 
Lwów, ul. Karola Ludwika L 1 w gmachu 


dyrekcyi gai. Tow. kredytowego ziemskiego 
poleca 


RPROMESY 


na losy państwowa z rską t860 do ciągniania 1 la- 
tega 13597 po zł. 450 wraz za stempiem. 
Główna wygrana zir. 30.000 
OTRZ 


LOSY NA SPŁXTY MIES'ĘCZNE 
poi najkorzystujejszywji warunkami. 


Wyijawaictwo gszety losowań „Nadziaja, pre- 
numerata roczna Zł 170, na prowiocyi złe 1.30. 
<a = _ | EE c 
KOREA” S N 
4rwów daia 27 stycznia (Z luby handiowej), 
Amoye s muka: Kolej gai. Karols Ladwiks 23%; 
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L y a Wi E 
Basoko 250.— Gu 360. 


In 


P50 to 93.20. Tow 


j dow i BE 1 «a 
R) 98.—- do 95,70 4 pra, i tów 


roc. ba w 4. i pól mesch 44.60 
% SU tw BTA? do BL i. 


(©iuż.ygł. za 100 s.: Gai ana. propinacyjnego 4 prz, 


obu narodowości w usiawcdzwstwie krajowem [97.0 śe 28.40, Buzowińskiego iwed, propin, 5 proc. 102.75 


i administracyi kraju. 


następnej sasyi projekt reformy sejmowej ordy- 


nacgi wyborczaj oparty na Zatadrie zupełnej | so %9 korom » roku 1893 97,80 do 48 ,—, 


sprawiedliwości. Oświadczenie owo, wypowie- 
dziane częścią po niemiecku częścią po ezeska, 


Nadto wniesie rząd na; 


da —. . Rom. Bamet kraj: 5 proc. Lil amisyi) 102.— do 
103.70 Fotyczii kraj, 6 wroc. Ż0Ub— do —. —, 4 d pół psow 
= dO -——, $ proc. a r 1382 8030 do 88 —, à prius. 


Mewety. Dnkat oszaraki 5,62 do 5.72, Napoieonder 
9.46 da 9-53, Dółlmperysł 8.60 čo —.—. Rubel osyjski 


zakończył namiestnik tem, ża rząd może siwo. | pupicrowy 1.364 157 107 marak niamiieckiak 53 60 do 59. 


rzyć tylko pramiasy dla pokoju pośądanego ZA-| menmam 
przez stronnictwa, de] — — 


równo przez rząd jak i pr: 
przywrócenia jednak pokoju powołane są prze- 


on młody, bogaty i przystojay. Wychodzi więc za ujął cera za ręwę. Car ccfnął wię; naiłował jeszcze | dawszystkiem stronnictwa. 


Wiedeń 26 stycznia. Notowania wieczorna 
Kredyty 37550, wągiarskie kredyty 413—, 


To mówiąc, wyciągnął ramię ponad stołem j 


f | suziohank 157-55, baakvərė.“ 1260 2%, UMiON= 

l życzliwie. P. Russ postawi wniosek o ożwarsie | bank 29550, lsqderbank 249.75;  Sukatsbakay 
| debaty nad tym oświadczeniem rządowem. 36237, lombardy 9150, eibatinia 275,00 sayo 
Pona 27 stycznia. Sejm rorpoczął woro- |tytoniowe 159.00, rima 243.00, alpiny 8820 

rej debatę nad wnioskiem Wydziału krajowego !ronto majowa 10205, weg: auta koronna 9975, 
o zaprowadzenie bsepobredoich wyborów w ku: |} losy turecki» 5430, marki 5875, rubla 127*—. 
rsi gmin wiejskich. Na wniosek p. Rassa u- 
Pee jsdnomyślnia nie odsyłać tego wnio- 
sku do komisyi, lecz przystąpió bazrwłosznie 


SOKAL i LILIEN 


Dom bankowy ti kantor wymiany 


miastach na prowincyi. niego, bo panieństwo jaj się znudziło, a ozała, że |otworzyć wolną ręką drzwi ukryte w ścianie, ale Deklerasyę tę przyjęto w Sslmia bardzo 

Spotkanie cyklistów z krokodylem. Grono | nie jest zdolną pokochać kcgoś innego prawdziwie. | w tej chwili przewraca się stół i gasną ustawione 
cyklistów urządziio sobie wycieczkę ma welocype- | Mąż jej zakochany niezmiernie — udawanie to bie- |na nim Świeczniki, Teraz Pahlen chwyta leżący na 
dach z Kaira w górnym kierunku Nilu, Wybrzeże | rze za dobrą monstę i staje się niedołęgą zupełnym, i stole przycisk i nderza nim w skroń cara, przyci- 
yło piaszczyste, droga doskonała, wszyscy więc | pozwalającym żonie na zbytki, na zabawy — samej į Szając go jeduocześnie drugą ręką ku sobie. Z roz- 
doznawali na takim terenie wielkiej przyjemności. | w stolicy, pod opieką jedynie lekkomyślnej ciotki, | bitą czaszką pada car na ziemię, a w dłoń umiera- 
Jeden z cyklistów, sportsman comme il faut, ko- | powabnej wdówki, Druga siostra Jadsia jest zapel- | jącego wkłada Pahlen pióro i własną ręką akt ab- 
Tzystając z tak dogodnych warunków jazdy, zapre- | nem przeciwieństwem swej siostry: lubi ona dom i dykacyi Pawła podpisuje. — Byłam więc świadkiem 
%ontowuł wspóitowarzyszom calą SWĄ zręczność, bo i pracę domową, nie tęskni do zabaw i pociehu ko- mimowolnym strasznej zbrodni; stałam ze Świeczni- 


Ważne dla kapitalistó © Miliony wylosowanych obligacyi 
Wykazy instytnoyi emisyjnych zawierają niepodjętych i w > mada niedbsłości na 


Doda 


Przyjmujamy spisy obligacyi 
podlegających losowaniu celem 
bezpłatnego przegląda- 
nią losowań. 


* 


a 0 


ZBRODNIARZ - ARTYSTA 


przez 


Rodryga Ottolengui. 
Przekład z angielskiego E. Żmijewskiej. 


(Ciąg dalszy). 


Mr. Barnes nie wszedł za nim, bo gdyby 


zdjął maskę, mogło to obudzić 


czatował jednak u drzwi i niebawem ujrzał 
wychodzącego gentlemana w kostyumie Ali- 


Baby. Łatwo go było poznać, bo 


gotował srebrne tabliczki z nazwami, które 
każdy przypinał do prawego ramienia, a które 


miały być pamiątką zabawy dla 
ków. 


Salony przybrane były ze wschodnim prze- 
pychem, największy nosił nazwę Pałacu Sul- 
tana ; naokolo ścian rezrzucone były miękkie 
kosztowne pcduszki, posadzkę pokrywał dywan 
puszysty, ściany powleezona były atlasem, z po- 
śród jego draveryi wyzierały źwierciądła. Z su- 
fitu zwieszały się wieńce róż, wydające zapach 


uderzający. Pomiędzy girlandam 


były kiatki zs śpiewającem ptactwem, wszystko 


to oblane potokami elektryczsego 


Mniejszy salon przedstawiał grotę Alla- 
Z pułapu zwieszały się stalaktyty; za- 
miast ścian były skały, tylko wozkowana po- 


dyna. 


sadzka nie przypominała jaskini. 
grocie, wzniesione! na 


nad podłogą, rauzykanci wygrywali wschodnie, 


rozmarzające melodye. 
Ohoóć jeszcze wszyscy goście 


ohali, zaczynano już tańczyć, salony zapełniały 
wię dźwiękiem walców, szmerem wsescłych roz- | 


mów. Mr. Barnes krążył wśród 
woiąż na oku Ali Babę Weszła 
wsparta na ramieniu Sultans. Ali 


się do nich zaraz i wprowadził Szeherezndę do | braniu Geniusza zatrąbił na hasło rozpoczęcia 


Teatr hr. Skarbka. 


We cewactek dnia 28 stycznia 
pa raz pierwszy 


OPERA LWOWSKA 


GOPLANA 


opera romantyczna w 3 aktach a 5 cdsło- 
mach Władysława Żeleńskiego. Błowa Lu- 
domiła Germana. 


O3O0BY : 


Kirkor pan samka 


a Myszuga 
Koatryn, Jego rycsrz 


Górski 


Wdowa Kasprowiczowa 
Bulładyna | . . Straszern 
Alina ` | jego córki Korulewi”z 
Grabiec wieśniak Orze'ski 
Goplana królowa dachów Camilowa 
Rkierka | duch Kliszewska 
Choch'ik |  TUCHY Bohu:rówza 
Halabardnik Jel iaki 
Rycerzy, wieśriacy wieśnia'zki, słatba 
duchy. 


Reżyszer Jalisn Myszkowski, 
Kapelmistrz Henryk Jarecki 


"W artraktach powinno się palić 
san erowy triko x tutok Niamojowekiego. 
| Å OO ZZ 


"` O©dróżniajcie 
prawdą od blagi! 


Dua medale zasłagi ot 

„ W Niemcjewak/ za 
wyrób znakomitych tutak niekie- 
jemych ! Taklem odznaczezie% 
żadna fabryka tntek poszazyció 
wią nie mogą, prosze Tu- | 
tek Niemojowskisgo | 

Wsmudzie dn mshycia 

Połeca mis ró wuisż t tzi kleio- 
ae z prawdziwe go penierx Egip- 
akit ag 


Moamęgictne wyprawy kuchamnie z 
mołliwie najwy szym opuitam przy zna 
cznłejszym edblorze ms*ble żelazne. mata 
race druciase poleca Plate Chg 
mtowaki handal żelazny we liwewie 
plac Kapitalny 1 (n'przeciw Katedry) 
Cenniki illsatrowase do dy:pnrycyi. 

Rządca posiadający s'udvx rolnicza 
i dłużssa praktykę, "oszuzujs posady 
Adres: Mirski, Stryj Bokołów. 5-10 

Moni fornalnych. rztax 4 tadz'eż va- 
rę koni crgowych do 18 miary, zdrowych 
kapi Zarząd gospodarski w Dolniczu, pocz- 
ta Kamionka St<umiłowa. Maść obojętna 
jak i małe błedy. 2 98 


Franenzka pokojowa 


lub bonne 
simpla jest zaraz de umierzczenia tylka 
we Lwowie 
Andryclego 


Okropną tesknota i żalem nokso ||| 


rosstaw:3y się wśród tak smutnych *to 
sunków, z niecierpliwością i wielkim niv- 
pokojem oczekuje wiadomości niesscześli- 
wy Twój. 

Pragnąc mej 25 letniej drogiej są 
siadce w pcdeszłem wieku wdowie pe 


prefęesurze zimsarzyalmyw, zna |. 


leść skromną również współmiese 
karkę, ozobę zacną we Lwowie. Upraszam 
reflektnąca zgłosić sią poczta Sadowa 
Wisznla w Ożomli, Molcka 
Ogrednik bardzo praktyczny (cgza- 
młnevany z granita) Die Żonaty poszu- 
kuje miejsca w 'epszych 
i sa granicę jechaś tam gdzie cą większe 
eranżerye trepauzy itd. Adres: Wagner 
poste restante Lwów a $ 


ehylną odpowiedź „Nadsieja*. 
Bzisrżawę do 800 mergów w Oko- 
licy Tarnopola, Tłamacza ew*ntualnie w 
południowo wschodniej Galryi obejmę 
natychmiast lub od knie'nie. Łaskawe 
cferty z dokładnem oricem majątku pod 
adresem H Zeithsini Lwów Bema „7 
Qseba gotująca dobrze i znająca się 
na gospodsratwio wieiskiem poszu'nie 


miejsca zaraz do księdza lub wdowca |$ 


Adres E. P. Lwów, Krzyżowa Nr. 88. 


 Prakiykanta do handlu z kilkoma 
klasami sskół średnich poszukuje sie za „a 


odpowiedniem wynagrodzeniem misaiącz 


nem. Zgłoszenia pise» ne pod adresem Ś.| 3 
B. Lwów, bióro dzienników Olszewskiego. 49 


Kalendarze 


po 29 et. 


jaraiast po 50 ct. można dostać u Leona 


Bodeka, Ormiańska 8. Kwotę trzeba nade- 
mać przekazem lub markami. 


Priaceski 


przepyszne pieczywka do herbaty wyrab'a |4 
ne corzień świeke ra sposób zaęrwni6Z0y 


w gazowym apsracia polsma 


H. TRETER 


fabryka parowa czekolądy i cukrów, przy 


ulicy Kòp*rnika 1. 8. 

pół Ko Princesków 1 sł. 
pół Ko najwy 
wych 1 zł. 2 
Czekolada | Kakao zawsze najśriałsz:. 


Redaktor odpowiedzialny: Ludwik Masłowsiu. 


przez bióro Bodyńskiej dorm) 
2 —8 


2—% | 


ogrodach, m”ża, 


] ni 4 | 
P. U.....e list wysłany t6. 


| 


b. m prosię uprzejmie » prry- 


borniejszych cukrów desero- 
1 ct. 


PRZEGLĄD s dnia 28 stycania 1897 


zabawy, choć 
oem i rozmową. 
do Groty Alladyna, z 


Groty Alladyna dla przetańczenia walca. Mr. | właściwej 
Barnes przyglądał im się, gdy nagle uezuł ja- | wione 
kąś rękę na swem ramieniu, odwrócił się i zo- Wszyscy podążyli 
baczył takiege jak sam zbója. wyjątkiem Sultana i Szeherezady. 
— Musimy byó ostrożni, Ali Baba może od- | Zapuszozono ciężką jedwabną zasłonę, od- 
kryć nasze hasło, jak w bajce — szepnęła dzielając nią grotę od Pałacu Sultana. Gdy się 
maska. odsłoniła, ujrzano Sultana leżącego na podu- 
— Nie rozumiem — odpał Barnes. szkach, Szeberezada u stóp jego, na dywanie, 
Tamten spojrzał na niego przenikliwie i |opowiadsła mu bajkę z Tysiąca i jednej nooy, 
oddalił się w milczeniu. którą ilustrowały żywe obrazy, oblane świa- 
Mr. Barnes żałował, iż nie odpowiedział i tłem elektrycznem ; w potakach jego rubin, 
w inny sposób, tak, aby ów głos zmusić do ;wpię:y we włosy Szeherezady, lśnił iście cra- 
odezwania się powtórnie, lecz zaskoczony znie- | rodztejskiza blaskiem i przyciągał oczy mr. 
nacka, stracił na chwilę zwykłą przytomność | Barnesa, który przez Lucette wiedział, że ten 
umysłu. Zdawa*o mu się jednak, że głos ten (rubin jest podarkiem Mitchela. 
nie był mu obcym; wysilał pamięć, wreszcie Szeherezada opowiadała historyę Sinbada 
w umyśle jego zaświtało podejrzenie. głosem dźwięcznym, przy akompaniamencie od- 
— Gdyby Mitchel nie leżał chory w Fila- 
delfi, przysiągłbym, że to en 
Mówiąs to sobie, detektyw szedł za zbó= 
jem ; widział, że zmierza do sieni, zanim je- 
dnak podążył za nim, znikł mu wśród wielu 
innych podobnych kostynmów. Przyglądał im ; wszystkie etapy ‘wędrówek Sinbada; wreszcie 
się uważnie, lecz wszystkie były jednakie. Na | on sam wyszedł z groty izbliżyłsię do Sultana 
chybił trafił zbliżył się do jednego zbója iji Szeherenady, dokonał przed nimi salamu, kła- 


radejrzenia, 


komitet przy- 


jej uczestni- 
powiedniej muzyki, a w miarę słów jej rozta- 
ozały się obrazy jeden po drugim. Hasłem do 
ioh zmiany było klaśnięcie w drobne dłonie 
Odaliski. 

I tak przed oczami widzów rozwinęły się 


i zawieszone | szepnął: niając się nisko = rękami podniesienemi” do 

— Sezam góry, poczem wmieszsł się w tłum gości. Wszy: 

awiatła. — Sezam — 00? — powtórzył ten ze zdzi- !scy inni uezastnicy żywych obrazów uczynili 
wieniem. to samo. 

— Ozy pan nie zna naszego hasła? — pytał Szeherezada rozpoczęła nowe opowiada- 

detyktyw. nia, tak samo ilustrowane obrazami. Tium wi- 


dzów wzrastał ustawicznie, a wraz z nim za” 
|chwyt; rozlegały się franetyczne oklaski. 
Wreszcie komitet oznajmił, że przyszła 
kolej na bajkę o Ali Babie i czterdziestu zbó- 
jach. Rozdano wszystkim role. Mr. Barnes obrał 
miejsca w pobliżu Ali Baby. 


— Hasła? Przecież nie 
wymi zbójami ? 

Powiedziawszy to, zaśmiał się, odwrócił i 
poszedł dalej. 

Mr. Barnes przypomniał sobie nagle, że 
podczas gdy goni wiatr w polu, traci z oka 
Ali Babę. Powrócił więc szybko do sali balo- 
gości, mająs, wej i odnalazł go, ale jaż nie przy boku Sze- 
Szsherezada, | herezady. 

Baba zbliżył Okało jedenastej młody ehłopak w prze- 


jesteśmy prawdzi- 
dziesięć stóp . 


się nie sje- 


Ali Babą, lecz ku swemu zdziwieniu ujrzał, że 


Handel Herbaty i Kawy 


EDMUNDA RIEDLA 


wa Lwowie plae Marjacki I. 10. 
poleca peleca najlepsze gatnaki 


HEBRATĘ Ka WY Y 


o smaku czysto aromatycznym, 
re rozsyła iraneg opłacone do 


któ 
zbior: majewzgo : kai- 


-l 
: Pa 
AE > „al! (Mapa "ser nemo c rę | s 

Sonchong czarna, *— |Portorico . . - : - = 00 | 
„ zbiór majowy 8.— (Cuba grabosiarmista 9.50 —.90 
Kaysow czarna . . 4.— |Ceylon zielona 10.— 1- 
Merange de London 4—) + „ przednia „ 10.40 1.94 
Wysiewki herbat . 1:30) „ „ grub. siar. 10,76 1,08 
Wysie. ka najlepsi. s pacłowa . . 10.75 1.08 
herbat , . . . 1.60|Mecea arabska aromat. 10.75 1-08 
Jawa złota 10.75 1.08 


Opakowania n'e liczy się. 


GALICYJSKI 


BANK KREDYTOWY 


przyjmuje wkładki 


ICaiążoczjęj 


i oprooantowuje takowe 


Í pe . 
4h rocznie. 


Na Jearxrnawełi 


sprowadziłam z Paryża naimodaiajsze przypięcia na głowę Egretty, 
Kwiaty, Pióra itd. Przyjmie zamówienia na świ.że wieńce mirtewe 
i welony ślubne — polecam te stroje po umiarkowanych cenach. 
M. VCOPOLNICRA 

we Lwowie plac Mariaoki 10. 


NB m RE A W KE 


ahłą dosrawą (liirfarzeit) 
7 


| Eg” DO SIEWU WIOSENNEGO "Gg 
_ poleca BANK ROLNICZY wa Lwawie, plac Śmeki | 5 


Mimmlerymę cze”waną, bala i svzwajzką, aryginalsą lu- 
cerę f-ancnuską „Provznes*, tywaotkę siradelę, rejgrna sn- 
| gielski, francuski i wiski «mazel*ie trawy, sporek, łrbim biały i 

niabies*i wykę, babik, groch Victoria” i zielony „Odeskić, buraki 
i ms«rehow pustewna, kapustę bydlęcą (Kahkohl, koński ząb 
oryginalny amerykański i wagiarski, orm newy grtamnk 1loy koński 
ząb „Mastodon*, kukurudrę partewns: „Fiznelętte”, „Jinquan- 
tinu“, pazenirę jsrą i przewódtę, żyta jare, owies probstajski, ol- 

brzymi iti, jęczmień orat wszelkie inne nasiona i zbożu jare. 


Wszelkie Maszyny rolnicza 


z najsławniejszych fabryi a to: 


lokomobilo, młocarnie, pługi, brony, siewniki, ke- 
siarki, grabiarki, źniwiarki, kieraty, młynki do ozy- 
szozsnia zboże. trieury i. t. p. 


Wszelkie nawozy sztuczne 


jako to: 
superfosfaty, mączkę kostną preparowaną, żużle 


Filia dla Aastryi 
Wiedeń I, Gixelastrasse Nr, 1 
w domn Towarzystwa. 


| stałą płacę i premię. 


Wielka. jnsprucka loterja | 
75 O00 


korsa 


i gips nawozowy, kainit kaluski pod korzystnymi 
warunkami. 


Kule „Syriusz“ 


dodane do nafıy wytwarzeją białe i jasne światło 
oszczędzając przytera do 500, nafty. 
FPudeiko 40 eemtów, sztuka 6 ct. 
do nabycia w handlu 


0. T Wincèlera Syna 


Lwów, Testralna 7. 


' 
l 


dwóch innych zbójów dobija sią o to samo ' bów, aby się ma ten bal destaó, dlatego tylko, 


beczkach lub krmla-ksch po canach 4-i le fabrycznych najniższych. 
Janeralna reprezentacya wyłącznege składu nafty niezapalnej 


J. NV illetore. i Swi 


w Przemyś'u, róg ul Franrisikańskiej (na Bramiaz). 
Każdą wysyłkę kolajową ubezpieczamy na nasza koszta z ry- 


LAME GRESHAM 
Tow. ubezpieczeń na życie w Kondynie. | 
Filia d'a Węgier. | 
Badapeszt, Frans Josefsplatz 5 | 
we wł. domu Towarzystwa. | 


Aktywa Towarzystwa 81 grudnia 1894 wynosiły : 
MU koron 138,416.475 koron Tag 


Dla specyalnago zabexpieczenia sawar yoh w Austcyi nbexpiaczeń 

złożono pełną rezerwę premiewą w kwocie 

13 m'lionów itoron 
w a. k. urzędzia płatnioyym ministerstwa w Wiedniu. 
Dogodne warunki. Niskie premie. Police nie przepadają i nie są do ` 
obalenia nawet w wypadku samobójstwa i pojedyaka. f 
Prospoktami, taryfami i wyjaśnieniami służy jene.nlna ajencya dla 

| Galicy; wschodniej i Bukowiny we Lwowie, Brajerowska 14. 

Duieinych ajentów poszukuje tak dla miast, jak i dla prowincyi, na | 


Wynagradza się wnzelkie pośrednictwa w zawarciu ubezpieczania 


Ciągaienia nieodwolalnie 24 lutego. 
Główn: * ygrana 


gotówką z 20'/, potr. 

Lesy pe b) ke. poleczją: M. Jonasz. Kite i Swff, M Klarield, $amnely i Lan: 

dan, Formann i Feigmbaum, Gasiaw Max, Schellenberg ł Kzeisor, A Schel. 
lenberg I Syn, Fokal i Lilien. 


Duaa 


tłumy były już rozba- miejsce. Wśród wynikłego zamętu, detektyw | że wiedział, iż ten klejnot zostanie ukradziony 


znalazł się wreszcie w jednym z nimi rzędzie, | podczas zabawy. Przypuszczał, że mr. Thanret 
za hersztem. odegra rolę wspólnika, podczas gdy Mitchel 

Aby czytelnik zrozumiał, co wynikło, na- ' udając uhorego w Filadelfii, zapewnił sobie 
leży mu wytłamaczyć jakie miejsca zajmowali „alibi“ Oazywistem stawało sę dla Barnesa, 
rozmaici aktorowie tego widowiska. Pałac suł-, że Mitoha! zmylił czujacśó tropiących go agen- 
tana pogrążony był w ciemnoś i. przenikało tów, powsócił do New-Yorku, w umówionym 
doń jednak światło z groty i mcżoa w niem | kostyumie przybył na zabawę, a teraz z nde. 
było rozróżnić postacie męzkie cd niewieścich. | rzeniem półaocy d konal kradzieży — kradzie- 

Sułtan, mr. Rawlston, leżał na poduszkach, ' ży, która miała także narobić dużo hałasu, za 
w pobliżn grotr, twarzą do niej zwrócony. | którę jednak nie mógł być uwięziony, ohoćby 
Szaherezada siedziała u stóp jego na dywanie. | go nawet aresztowano, skoro narzeczone, z któ- 
Oboje twarzami zwróceni do żywych obrazów, | rą cała rzecz była umówiona, zaświadczy, iż 
gdyby się nagle odwrócili do sali widzów, | była uprzedzona o wszystkiem i pomogła mu 
olśniłaby ich jasność. do wygrania zakładu. Ża zaś istniało pomiędzy 

Ali Baba, na czele czterdziestu zbójów, | niemi porozumienie, najlepszym dowodem, iż 
zbliżył się do Sułtana, nachylił się dla wyko- | nachyliła głowę jakby umyślnie i ani drgnęła, 
nania „salamu“, ręce rozpostarł, poczem wy-| gdy jej rubinową szpilkę z włosów wyciągał. 
prostował się znowu i usunął w ciemniejszą Myśli ta przebiegły detektywowi przez 
stromę sali. głowę z szybkością błyskawicy i zanim złodziej 

Po nim przyszłą kolaj na pierwszego z | się wyprostował, Barnes postanowił schwycić 
czterdziestu ebójów. Mr. Barn»s stał z» nim. | go na gorącym uczynku. Mr. Mitchel potrafi 
Zbój wykonał „salam“ z głębokim ukłonem. |się wytłumaczyć i uniewinnió, ale! przecież 
W chwili tej powstał lekki szmer. Detektyw, | zakłsd przegra. 
zaciekawiony, odwrócił głową i na sekundę spu- i Złodziej usunął się na bok, mr. Barnes 
ścił z oka stojącego przed sobą zbója; gdy się | chsiał rznoić się na niego, lecz zbój. stojący 
znowu ku niemu zwrócił, ujrzał, ża ton wycią- | z tyłu, przytrzymał go. Detektyw próbował mu 
gając ręce do „salamu“, dotknął głowy miss |się wyrwać, als tamten był silniejszy, a zło- 
Remsen, która trzymała ją spuszczoną, zape-; dziej tymczasem zniknął w ciemnościach. 
wne, a'y nie patrzeć na nużące światło przy: | — Odkręcić swiatlo. Popełniono kradzież | — 
ległego salonu. huknął Barnes. 

Mr. Barnes widział, jak zbój wyjmował Powstał ogólny zamęt. Głoście zaczęli się 
z głowy jej rubinową szpilkę. W chwali tej jtłoczyć i mr. Barnes wyperty został maprzód 
właśnie zegar wybijał półnos. Szybkie podej- | przez ludzką falę, potknął się o kogoś, upad:, 
rzenie przemknęło przez myśl detektywa. kilka osób przewróciło się na niago. 

Z pierwszem uderzeniem zegaru upływeł Wśród zgiełra i zamieszania upłynęła 
termin, zawarowany w zakładzie przez mr. Mi- | dtuga chwila. Mr. Rawlstou, zdając sobie spra- 


Wreszcie opowiadanie umilkło, na dany į tohela do spełnienia zbrodni. Detektyw byłby | wę z sytnacyi, łepiej niż insi, odzyskał szybko 
sygnał »bójcy ustawili się szeregiem przed p'zysiągł, że zbój, który się do niego odzzwał, | przytomsość umysłu i sam cdkręcił krany lamp 
Sułtanem. Mr. Barncs chosiał znowu stanąć za ; przemówił głosem Mitchela. 


elektrycznych. 


| (ing dalnry nastapi), 

a ZEeBGŁYTAMI po 15 chiw 
Śmisró mszem | szemrom! | a 7 
| PAL '| Dzieła A. hr. Fredry 


całość w 25 zeszytach 
Dzieła Szexrspira 
cał ść w 80-ciu zeszytach. 
Prenumerować mrna 


w Księgarni Polskiej 


WE LWOWIE 
tndziak wę wezystki:h księgu-niach, 


Zarząd dób* Oh'iczyce, possta 
Złoczów ma do wynajęcia ' dom mieszkal- 
ny położ”ny e 2 kim. od rogatek Z!eczo- 
wa, w malowniczem poł*żeniu. dom ten 
obejmuje wygodne i eleganckie mieszkanie 
złożone z 8 vokoi i przedpokoju, po wy 
n-jęcia < meblami lab bez takowych, staj- 
nię nr 8 koni x wozownią i budynek go- 
*p darski z kuchnią praczkaraią itd. 
wszystko to sa 410 zł roeznig, a znaczną 
czeń ceyszu można pokryć dochodami 


Zresztą mr. Barnes użył wazelkioh sporo- 


|< m 


` 


Jedyna niezawodna 


TRUCIŁNA Wg 


| | as szewury, myszy domow? i 
i polne. 

I Przawyłsza wszystkie dotychczas w 
tym celu używane Dsiala trujg'o tyl- 
ko na gryzonia, (glire«) szcząr, mysz, 


królik. Dla ludzi i zwierząt domowyck 
jak pies. kot, drób itp mieszkodliwa. 
Wysyłki w puszkach vo 30 - 60 ct. 
i 1 gir. powta n 10 ct więcej (na list 
fracht i opakow.) nakntacznia odwrotnia 
xe nobrazism Skład 7 laboratm- 


pyum przetworów eham Ja- [iz ogrodów należących do tego domu 
aa Miohuika. mag. farem. w —ą 
Ranhml. in = 

1 kie trucizny 2 zr., 4i 1 INE ELEKT 

g ir. Ko et. prp AE EE 32333 

Hartowny s%ł:d na Lwów Li Wre- F dy ~ S $ Eg A A 

dak i A Krzjowauki, Apteki: Kań- ngasa Pag Fi z. 

maga, Medeuica  Mislnica  Przerarśl EE | > Ag $ 5 

3 iapiaakiewirz, Rawa raska, Sokal. E i3 E f 

Wares, Wojniliw Sxlesk: Rielakr 9, vh PJ2ZD, PB 

fatwińaki Fawnrsa A Janicki bd paR a PFE EETA 
F EEFE 

Et FEE" F E 5 

BE 42 z s Paš PEPE 
t (. ~i 87820 e 4r ce 
= <| CZEPETETECEE 
Tylko najlepszą ! najtańszą sS aa g* z żę $a Fega 
NAFTE b i A zz E EEE 

: ezpieczelstwa CE p Sejre 8 ,d2ęgP 

wysyła radziannia do wszystkich galicyjsk ch stacyl kolejowyh, w oryginalnych B WaCL > = 


kśt: Amatorów parskich dywanów za- 
Amerykańskie drukarsie o typach kan |prmsza Dom towarowy. Sykutuska 27 (na- 
ozukow;ch celem natychmiastowego wyko: |pryg-iw ul, Kośsixazki). , 
nywania adresowych kart, cyrka!arzy, goe-|———————— ———————— 
piesłań wsięlkiego rodza u, numeracyi itd. 
, Z 12i cęzionkami sir. 2, 181 czcionkami 
| sir, 250, z 246 cacionkami złr 3, z !5 
czyionkami złr, 8.75, » 890 cucionkami złr. 
45' włącenie z a AO w wszyst 
kie kolory jak i z pnlskim! akcentami. Po- w Auatryi delnej, 50 metrów od ciebie 
: sylka za kw Wzory darmo i opłatnie odległych, dobrze idących która drzewną, 
M. Rundbakin, Taberstrasse 35. rzarą i łakwardową pape wyrabinią, leżą: 
-cych nad Dunajsm, w dobrem położenin, 
BBG4SZUŁ w okolicy gdzie nader tan'e drzewo, O smi- 
Je wodnaj 180 koi, (ruch tarbinowy) tak- 
te do eelluiozy bardzo edpowiednie 
liza 935.260 zir. x Wolnej ręki 
dn sprzedania. 

Łaskare "farty w niemieckim jęz” ku 
pod znakiem „H 588“ poda dalej Ru- 
drif Mosse Wien. 

e a 


J. Mehuik w Bocha 


Główny skład wysyłkowy pierwszej ga- 
lieyjskiej suszarni owaców i jarzyn 
w Bochni pol-ca 
Grzyby krajowe jadalne 
(Merchella escalenta) 


Sprzedaż 
FABRYKI 


Kotwiczne 


Liniment. Cansici compos. 


z apteki Richtera w Pradze 
uznane jako znakomite uśmierzające 
nacieranie; po cenie 40 kr., 70 kr. i 1 A. 
do nabycia we wszystkich aptekach. 
Tego powszechnie ulubionego środka 
demowege należy zawsze krótko a wę- 
złowato żądać . 

Richtera Liniment. z „ketwtcz" 
| E 
i tylko butelki, opatrzome znaną 
marka fabryczną „kotwicą*, 
uznać za prawdziwa. 
Kichtera apteka pod słolym iwau w Pradze. 


| Naitońszy akład t „ów NE 2 x m. łó a <| am 
alt» awa”ów r, biergne, same głów 
antycznych | machanioznych WM! x kilo g 


~ tadależ 
| WIOD PSZCZELNY s paisk 
„._ okolicy bocaeńskiej 
1 kilo po 75 centów. 
Zamówienia uskateczaia się odwro- 
tną pocztą. Cenniki warzyw i ewoców 
rozsy'a wie na żądanie franco. 


B. Koparniekie qe 


| Thomssa, saletrę chilijska siarzan amonu, wapno 


iwa pąc 
Mąka pessteńska OOO 1 kile o 
Amalee węgierski najprzedniejszy 1 kilo 
Marmolada morelowa i głogowa 1 kilo 
Róża smażona 1 sioik D 0 
Kompoty wszelkie | słoik ad 
Anmanasy konftara 1 słoik . . 


Galicyjski bank kredytowy 
osząwszy od 1 lutego 1890 wydaje 
a,haygnaty kasowe 
z 30-dniowem wypowiedzeniem i 
3,,dŻBsygnaty kasowe 
z 8-dniowem wypowiedzeniem ; 
wszystkie zaś znajdujące się w obiegu 
4,,dBsygnaty kasowe 
z 90-dniowem wypowiedzeniem oprocentowane będą 
pecząwszy od da'a I maja i890 po 4'/, z 30-dnio- 
wym terminem wypowiedzsnia. 
Lwów, dnia 31 stycznia 1890. 
Wyrekcyan. 
Przedruk nie bedzie płacony. 


Gro'zek młofziathi unerony 1 da: a 
Frcolka w strae kach suszona 1 deka 
Julien jarzynka 1 deka O 

Jarki; 


poleca rajtsniej 


Nowo otworzony skład płócien korczyńskich 
Tow. kraj. dla handlu I przemysłu 


We LWOWIE, ul. BATOREGO "0, (naprzeciw gm. sądoweg*) poleca 
Bieliznę damską i męzką w wielkim wybor 


biorstw. 


ze po najttńszych esnach. 


zki! 


Jarzynki do garnirow 


Wa.alkie konserwy fraacuskie w pusztach. 


Indyki, kaczki, kapłony jak i kozły, zające, x ryb, "andacze 


wkiadystław Bażant 


Lwów ul, Halicka l. 8. 
Jesteśmy zawsze nabywcami grubych łupin psze- 
EK |nicznych, otrębów Żytnich placków łupinowych jak i 
innych rodzajów paszy i prosimy o najtańsze ofer- 
ty z wzorami wprost od odpowiednich przedsię- 


Wroclawska fabryka spiryt. Ake. tow, 


Oddział produktów. 


Papier a iabryki Ffjalzowskicn w Białej. Drukarnia nar. St. Mameokigo i Spółka Hotel Zorża. Za 


mo Irmnwie aier Falla M os 1 
EK a paler x 
(2 oemack 

PN najtań- | 

%) H szych o 

s „  kalare, 

<< i a 
"= hormat, najlepsze gatunki wypróbowane 
— |barometcy, ciepłorsierze, mikroskopy, 1197. Kawy przed zakapnem o smaku cšy- 
kompasy, taśmy miernicze, rajsonig ite (stym aromotycznym, ktore rossyła franko 
Urnądzemie dzwonków alektrycyay"k |epłacone do każdej stacyi pocziowaj dając 
Zamowienia s growiacy załatwia panakta opust BO ct. przy posyloe 

minie ndwrotna poest}. Wsmelkia mapras 


—15 ct. = oł | azdorenio? Poleca jedynie handel 
—.68 ct. oemet t > ; i 
1:20 ct a= Leonarda Soleckiago 
2 > ką p: Artur Kościcki ws Lwowie ulica Batorcgo liczba 2, 
> ; —80 ct. kilo kawy Ceylon zielonej probnej 90 ct, 
aaa (SYRIUSZ) i kilo kawy Ceylon zielonej średniej 
s — 05 ct. Lwów, ulica Zamarstynowsta |. I| 1 st. 
—04 ct, (dora wikany) ulica Trzeciego Maja |pól kilo kawy Ceylon zielonej przedaiej 
—.03 ct. liczba 2 słr 104. 


` pół kilo kawy Osylon zielonej gruboziar= 
poleca wprost z Ameryki wybor-| nistej złr. 1.08. 
ną kawę pół kilo zł l — Naj-|»ół xilo kawy Cejlon zielonej wybiera- 


' ej r. 1 10 
r M Ne paz o a w pół kilo kawy Ceylon zielonej parłowej 


air 1.08 
butelka zł. 180 do zł 6. pół kilo kawy Mocca arabskiej ulr. 1.08. 
PA kiio kawy Jawy złotej alr. 1.08. 
przy odbiorze kilograma w mie:scu 


opast 6 ct 


Zarząd dóbr Silorów, poczta 
Hlusiatym poszakaje : 

Pisarza torowego, mającego kiikoletnią 
praktykę, leśni-zego O ile możebne s niż- 
szym egzaminem |a:0u i „tęlmacha 
uzdolaionego do robót kołodziejskich i 
stolarskich. Pierwszą i ou atnin posada 
wolna od 5 marse, droga saé od 15 mar- 
cs br Bwiade:tw nie zwrąca się, uprasza 
się więc o przysyłanie odpisów 


rados W. Hodak. 


rwów. 


